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PRENUMERATA w ŁODZI WYNOSl: 
Rocznie 12 Marek, półrocznie 6 Mr., kwartalnie 3 MarkI 

1I1lesłęc2mie l Marka. 

Redakcja. i, administracja.-Przejazd Ji 8, otwarte codz od 9 
do '; wieoz. w Niedziele i śWięta. od 12 do 6-tej: 

Redaktor przyjmuje iuteresantów w splawaeb re­
OGŁOSZENIA: 

Nlldesłane, na 2 stronicy [ śró:! tekstll za wIersz lub Je~() 
miejsce l Mr.; reklamy zaraz po tekśde 3') f.. dalej za tek, te m 24 f. 

ne~r/)logla 40 f. Ogłouenla małe 3' f. ;r;:l w1ra~, 
.Za odnosz:enie do domów 20 f. mlei!łłDłe. 

Za granicą miesięcznie 2 Marki. 
WychodzI codżhumle. 

Telegramy. 

Wielka Kwatera GłÓ_na. 

6 września rano.-Urzędowo .. 

Z widow.ni' zachodniej. 

Nie wydarzyło się nic watniej­
szego. . Zestrzelono. dwupłatowiec 
nieprzyjacielski na drodze Menin­
Ypern. 

Z widowni wschodniej. 

Grupa' woisk generała m ar-
8ząłka ·polnego Hindenburga: Od mo­
rza Bałtyckiego aż na wschód od 
Orodna,polotenie jest nięzmienione. 
Prawe skrzydło' zbliźa si~doNiem-. 
na pod Lunnem i do odcinka Rószy 
na' półriócyodWółkowy'sku. 

,'Grupa wojsk generała mar­
-szałka polnego 'księcia Leopolda ba­
warskiego: . Wojska posuwają się na­

-przód wśród walk.z nieprzyjacielskie­
~mistrażami tylnemi i przebyły już 
',od.cinek Roszynapołudmu od Woł-

kowyska. Przebyto przesmyki m:ięw 
dzy bagnami pod Smolenicą (na pół­
nocnym wschod?:ie od Prużan). 

Grupa . wojsk generała· m.ar­
szałka polnego Mackensena: Na­
tarcie ,posuwa się naprzód. 

, Ź widowni, pOłudniowo-wschodniej. 
Niema. zmian. ważniejszych. 

Naczelne DoflJÓ~O WojHkowe. 

'Urzędowe sprawozdanie 
. tureckie. 

KONSTANTYNOPOL. d. 4-go 
września. ' 

Na froncie dardanelskim w skraw­
ku Anaforiy, zniszczyła artylerja na­
sza nieprzYiadelski karabin maszy,.. 
-nowy na południu' od -Azamkdere. 
Nasze kolumny wywiadowcze· napa:. 
dly niespodzianie w wielu miejscach 
nanieprzyjacleIskie okopy, zdobywa­
jąc pewną liczbę narzędzi wojennych 
i materjał telefoniczny. 

Pod Ariburnn ,ńiemanic waż" 
niejszego.. ., , 

Pod Beddulbahr ostrzeliwał nie':­
przyjąciel 2.września dwie godziny 
bezskutecznie Alchitepe i okolice, od 
strony lądu' j' morza. Na lewym 
skrzydle ogie'll t;lasz spowodował wy­
buch na.' stanowisku nieprzyjacłelski ch 
ciskaczy min. Wybuch miny spowo­
dowanyprzez nag~ zniszczył .urzą­
dzenia nieprzyjacielskie ż drutu kol­
czastego, mające za.bezpieczać od rzu­
canych z naszej strony bomb. 

Zresztą nie wydarzyło si~nic 
ważniejszego. . . 
felegrp.my z 9:-tatnlej chwili na S·ej str onie.~ 

dakcyjnych od 10 do 11 i od 3-4 
Rękopisów nadesłanych redakcja. nie zwraca. - ~kopi.s.., 

bez zastn:eienia. honorarjum u,ww się za bezptatne. 

Ba litwie. sf~ wiary ojĆów. Opornyoh wysyłano na Sy~ 
bi~, albo osadzono w monastyrach prawosła-· 
wnyob. Oprócz tego wymusluił Siemaazko 
podpisy na petyoji o skasowanie Unii; do T.' 

(K.) Z dwóoh sttoD. od półnoCy j ZB- 1839 zebrał ich około 1500. WystSl'cmyło to 
chodu, ogarnia pożoga wojenna W. Księsiwo Mikołajowi; na doręozonej mu prośbie napi-
litewskie

t 
~ drugą połOWIll &ieczypospolitej, aał własnoręoznie .,Błagodariu Bogu i pry-

, tak siTnie III nią złąozon~ węzłami wspólnej nimaju", lloozem orzekł, że Unja przestała 
wiary i jQ-IJka, przeszłośai i kultury. WSIY" istnieó. Było to hasłem do nowych 'lieludl'l-
st~ie granice, poofągni~łe puez dyplomacj~ kich prześladowań. Znaną jest między inny~ 
mlęd!lynalodową pomi~dzy Litwl\ 8i Koronl\, mi mar.tyrologja Ba:zyljanek mińskich, które 

. okazały się i okazują wcii}ż satucllnemi za- 288z1 wano w worki i zanurzano w jeziorzp
, 

porami, które tamując swobodny IIwią.ek obu katowano, bito i głodzono. Wiele. z nich do-
krajńw-, nie puerwały ani na chwilę jiJdDOa stało obłqkaniaj Matka Makryna Mieczysław-
śei duehoweI. Teraz takie. eflY to na kate- 8ka~ Buana iI poematu Słowaokiego, sehruni-
dra.ch uniwersyteckich, czy w kadrach lejo- ła siQ do Rsyma. Tak wprowadzonó prawo-' 
nowyołt, na złotych kartaeh literatury, wszę- s~awie w cz!}śoi Litwy. Siemiaszko,obsypa-
dzie spotkamy iWJc:ZUjemy nie~l\tarte śl!ldy ny orderainJ i pienięznemi nagrodami, zo-
bratniego kraju, który n~ztf! w kaidym o- stał archirf!jem - wśród ogólnejpogal'dy. 
kresie wapóIlUl'ihisiorji d01itarozał hojllie naj- llrześladowanie katolicyzmu nie ustało 
znakomitszyoh jednostek ~e wszystkich dzie- na Litwie ani 'na chwilę, a wzmogłi> się do 
dl!inpraey i myślI. Mimoło jednak w pro- niesłycbanego napięoia po 1863 roku. Od r. 
winejacb. odl~gIejssl"ch od oentrnm,Polaki. alS2Sdo1870'sabYano 500 kOBoiołów ikla-

..awła$~~wGalielt;~s..bttekd9$~~ '~l'J~oró:~, !at~gc~f~ zamieniająo je przewa­
wn~t~mycb okolicznośoi. wiadomośoi, rozpo-" 2lnleriaoerKwr~: Przeszło 500.000 morgów 
wszechnione o Litwie~' Sil \Vogóle śkl\pe,je- polskiej wła:moBci siem,skiej uległo konfiBks-
dnoatr0n.ne,Czfisto fałszywe. Nie jes.t. moie cie,as gorą pół miljou!l polakÓW poszło na 
tak źle, abyśmyeię dopiero ód oboych do- wygnanie. 
wiadywali prawdy ,o IJitwie: .Conatitntionel ' . Wszystkie te jednak barbarzyńskie środ7 
coś pisał o Litwinach"'... mowi warszawski. ki nie osiągnęły celu; Litwa pozostała pol-
hrabia W Dziadach; ale i teraz podczas ską III dneba i mowy, a prawosławia uie za· 
woJny, wstrząsającej .'Qkształtowaniamdaw~ puśc!lo korzeni; dość kilku lat tolerancji .. 
nego polskiE;go terytorium, nie 28WSze zda- aby ogromna większość dziBprawosławn~ch 
jemy Bobie dokładnia 8praw~ ze stosunków Białorusinów powróciła do katolioyzmu. 
litewskich i Ile znaczenia Lftwy dla sprawyUeillk narodowy szedł w parl!ie 8" pna-
polskiej. ,. śladowaoiem religiioem.· Nietylko skaaowa-

Wojska sprzymierzone wkraozają obec- no wszystkie polskie szkoły, uietylko usu-
nie w' granice wojewóds;w brzesko-1itew- nhato i~lyk pl1lski :s sądownictwa i Ildmini-
skiego, wileńskiego i trockiego, a niebawem s traoj i; wydano ,nadto cały !lzerfg zaka~ów, 
wkroczą w granice wojewudztwa nowogrodz- zmierzajlłcych do SJyLkiego źrusyfikowania 
kiego. ,Wr-!ll z uprzędnio zaj~1ą Żmudzią, ludności. Itak~d ,1863 r. nie wolno było 
wkrótce połowa Litwy. bQdaie wydarta &0-' ucz):ćprywatnie j~zyka polskiego, ani dawać 
sjanom. Pozostają jeszcze w posiadaniu Ro- polskioh prl!edBtawi~ń teatraln;ob; niewolno 
sii, województwa mińskie, mścisławskie. po. było wydawllÓ pOlskich czasopism, aui wy .. 
łookie i inflanckie, nie mówil\o ju~ o Bmo- w1e~zaepołskil)h ·szyldówj nie wolno by:ło 
leńskiem iczernigowskiam, , które najdaw- ri_a~\ietmówićpo polaku ha ulicach i w miej-
niej odpadły od pnia Rzeczypospolitej. Po~ silaeh pub1icżnyob. Od l. 1914 nastąpiło pe-
dział ten terytorjtłlny zgodny z historjli i na- wne złagOdzenie represjij ale dotychCzas ję· 
turalnymi warunkami kraju, sostał przez R()- zyt' polsld jest zaledwie iolerowany,a w u-
sjan po podzialePolskitroBkliwie zatarty, a rzędowauiu bezwarunkowo nie dppusZlJZonYi 
na miejsce wojaWódstw ustanowiono gabar.. dołyohosasniema ua L\twiealli jednego unę-
nie, JHórazreszt!łnie ~ wcale oryginalnym dnika narodowośoi polsk~j, a nawet robotni-
rośyjskim pomysłem, ale i we właśoiwej Ro.. ków isłnżbQ kolejową, ·ypro-wad1liljllj władze 
sjipow3tałyJl oboych wpływów i skutkiem .I głebl Rosji.-
oentralistyoznej pólitykiPiotra i Katarzyny. Mimo to zdołał rząd: narzució Litwie 
Obeonie zat~m Litwa obejmuje gubernje ko; tylk'O cienki, brudny pokost' rosyjski. ,Poza 
wienską, grodzieńską, mińską, 'wilt'ńską, mo.. aferą Ufllęduicz1\nie1I18 i'd:ltmnyoh 'RosjaD, 
bylewskl\ i witebską, na pr,zsstr7;eni przę- oprócz kilka dziesięciu' osad t. zw. 8tarowier~ 
szło 300,000 kilom. czyli prawie tyle. co eó'w, którsy uciekli z Moskwy przed prźe~ 
Francja; z lridnoECi:l niespełna 12 miljonów ś~a:dowańiem, jakiego doznawali ze strony u-
(Królestwo Polskie ma bitą samą ludność na ~zęd()wei cerkwi i zostali gOBcinnieprzYlęci 
przestrzeni Ó połow~ mniejsKej). w toleranoyjnej Polsce. Liczba ioh jestzresz-

Według religji prze~aźajll prawosła- tEł znikomł\, 
wni, mianowicie. wgunernillchwBchodnioh i , Z chWil" usunięcia rosyjskiego ollyno­
gubernji groaZieńĘlkiej. Prawosławie jednak • wnictw8, zniknie ostatni ślad rosyjskiego pa-
zostało Litwie gwałtem tiimmcone, dopiero nowa.nia; I;dyż nawet Rosjanie, którzy otrzy. 
w pierwszej połowie XI:'& wieku. Kiedy Mi.. mali w darze skonfiskowane polSkie maiqtki, 
kulaj I, l'lafaZ po wstąllienintia tro!}, posta-albo je kupili za bezcen, nie mieszkają po 
nowił UnifJ zniszczyć, uważaj!}!! katolicyzmnajwi~kszej csęśp.i na miejscu, a ich dobra 
Zll ostoję· polskości, znalażłrychło podatne s~ powydzierżawillue Polakom. W wi~lkjoh 
narzędzie w osobIe ,duchownego unickiego majątkach r{lsyjskich, jakZubowa, Paszki e-
Siemaszki, który przesłał oarowi memórjał wicza, Mirskiego, zarll4d 'spoczywa również' 
O sposobach zniesienia Unji i zaproponował w rękach polskich; właśoiciele nie mogą się 
przedewszystkiem .kasatęklasztor6w haźy- obejść bel" polskicboflCjalistów, a prób! 
ljaD.skich. Projekt ttm beJlzwłoczniewykonll- sprowadzenia z ROBjirz~do6w; ekonomów, 

, no. N Iłjstraszniejsze ,prześladowanie spa4ło leśniozycb~ kończyły alf;! fa.talnie dla whiśoicieli. 
na Liłw~ po 1831 r.,· kIedy okazało się,::że Rosjanie albo kradll, albo uciekali; trzeba 
oalalndnośó krajułilczy się :a powstani~m było w każdym wypadkn wróoić do'Pola. 
polskiem~' ' .' ków~ 

SiemBB%ko otrzymał najrozlegleis~eRząd robił niesłyohane wysiłki, aby 
pełnomocnictwa i cnłą policje do dysjJO- ahVol'Jlyćrosyjaki stan właścicieli ziemskioh. 
'zycji. Rozpoczęło się fInawracanie" unitów. Po lB63r. ukal'lem carskim zakazano Pola. 
Głównym argumentem była chłosta. Nik· kom kupowania 2iiSllli poza obr~bam miast. 
czemny renegat sampilnowałegzekuoji, Uó- ,!la całym ooszarse Litwy i Rńsij wszystkie 
rym ulegali głównie ksj~żlł nciQcy;wielu 'polskie majątki ziemskiezoatał}' obłożone 

'l nich zgin~ło pOd rózgamI. nie zaparłszy 'lfontrybubjlli w' stosunku najpierw 10, potem 

Kaida ogłoszenie najmniej 40 f. 

5 proo. od dochodu. Każdy Rosjanin, który 
kupował majątek zIemski od Polzska, nie pła­
Cil żadnycb opłat skarbowych i otrzymywał 
pożyczid ze specjalnych funduszów. WSllysł. 
kie honorowe nra~dy ziemskie ; szlacheckie 
dostawały się wyłąoznie Ro!!jalJom, zres15t=ł 
trudno nawet wyliczyó ograniczenia, stoso­
wane do Polaków i przywileje, Z jakich ko­
nystali Rosjanie. Gala ts polityka była nie­
tylko okrutlls, ale i niedorzeczna. 

Kontrybucja została skasowana dopie­
l" 1''' wstąpieniu na tron Mikołaja II, a ukaz 
o l(upowaniu ziemi zmieniono w 1906 roka 
o tyle, że odtąd wolno było Polakom kupo­
WIIÓ ziemiQ od Polaków; wolno również wJ­
dawać polskie czasopisma i urzl\dzaó polskie 
teatralne przedstawienia. Prywatna nauka 
języka polskiego jest jednak dalej sądownie 
Bcil"ana, co zresztą nie powstrzymało sze­
rzeniu się polskiej mowy WŚJ'ód Białorusi-
nów. 

Zamordowanie gradona­
czalnika Petersburga .. 

FRANKfURT n. M, "Frankfurter 
Zeitung" donosi: 

Podług urzędowego doniesienia z 
Petersburga, kt6re otrzymano na Ateny, 
zeszłego czwartku zamordowano grado­
naczalnika Petersburga. 

Protest w Dumie. 
PETERSBURG. 5 września. W Du­

mie założono protest przeóvko wydaleniu 
gwałtem i przeciw okrutneml\,Pbchodzenip 
sit; z wieśniakami polskimi. -

W jednym tylko powiecie Płońskim 
z 25~000mieszkańców wydalono 22.000. 

Mówcy wywodzą, it kraj jest obró­
cony w pustynię. 

Powrót Burcewa. 
PETERSBURG, 5 września. Wysła~ 

ny na Syberję rewolucjonista Burcew de­
peszuje, że otrzymał wiadomość o ułaska .. 
wieniu i odjeżdża na.tychmiast do Rosji. 
Masowy napływ do Petersburga 

uI;liekając)'ch zakonlllikó N, 

KOPENHAGA, 3 września. W gazećie 
rosyjSkiej IIPetrogradskij Kurjer" wydruko­
wano szereg szczegółów, odnoszących si~ 
do masowego obecnie napływu zakonni .. 
ków do stolicy państwa. Napływ ten w 
ostatnich dniach przybiera coraz szersze 
rozmiary. Ze wszystkich - klasztorów gu~ 
bernji' zachodnio-rosyjskich oraz nadba.l .. 
tyekichzakolinicy uciekaj!} tłumnie) Pi co .. 
raz więks21ym pośl1ieehem. Większa część 
ich udaje si~' na razie do Petersburga, 
skąd dopiero zoetaj[} po części wysłani da­
lej na wschód. Podług oświadczeń li 
ostatnich tygodni, zakonnicy zwykle pierwsi 
OpUi:lZCZtJ.ją okolicę lub miasto natychmiast 
po ul'zędowem ogbszeniu w niem ewa­
kuacji.To też wszystkie klasztory i bu­
dynk.i szkolne Vi Petersburgu są już zapeł­
nione przez napływają.cych tu od zachodu. 
i południa Bakonników. Teraz jU3 po­
mieszcżaJą ich w prywatnych mieszkaniach. 
W niektóre} izbie mieści się aż 12 do 15 
osób. Pewna część zakonników-uciekinie­
rów zabrała z Bob!} nieco pieni~dzyi mała 
zapasy żywności, więcej ni! połowa ich 

, przybyła jednak do stolicy bez wszelkich 
środków do życia i tylko z najbardziej 
niezbędnemi częściami odzieży. Natomiast 
z klasztorów samych wyratowali, jak sami 
opowiadaią, przed swym wyjazdem wszystko 
co posiadałO tam jakąś wartoŚĆ, nawet i 
cenniejsze przedmioty artydtyczne, puy .. 
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bory kościelne, księgi, zbiory pami~tek 
miejscowych i t. p. 

U<oieczką Rosjan z Po~&ki .. 
O gospodarce Rosjan w Polsce, opo­

wiada na łamach turyńskiej ~ Stampy" spe­
cjalny sprawozdawca Ferri Piisani. V!y­
słał on swój list z Warszawy w koncu 
lipca i pisał go pod wrażeniem opuszcza­
nia stolicy Polski przez Rosjan. 

"Generał Smirnow", pisze sprawo­
zdawca. który miał swoją główną kwaterę 
w i3elwederze, wydał rozkaz, aby w pro~ 
mieniu 300 wiorst wszystko zostało zró­
wnane z ziemią. Zdaje się jest to jedyny 
środek, za pomocą którego uda się po­
wstrzymać ten błyskawiczny pochód wojsk 
nieprzyjacielskich, które jak uzbrojone 
widmo dziś znikają nad Sanem, ażeby już 
jutro ukazać się w Kuriandji, niczem woj­
ska szatańskie, które składają się z Au­
strjaków, przebranych za Prusaków, oraz 
z Bawarczyków, ubranych w uniform Hon­
wedów. 

W chwili wydania rozkazu, pracuje 
telefon, posterunki rozjeżdżają się.· jedne 
konno, drugie na motocyklach, oficerowie 
sztabu w samochodach. Ogieńl ogień na 
wszystkicl:! drogach i ścieżkach. Stoją w 
płomieniach drewniane chaty, dwory, lasy, 
łąki i pola, Jeżeli by to było rzeczą mo-, 
żliwą, spalonoby r.ó,wnież kamienie i skały. 
Polska znała inne spustoszenia. Jej zie· 
mia wielokrotnie drżała pod krokami dzi-, 
kich, obcych hord wojennych. Polśka zna­
ła wojnę, a co ważniejsza i rewolucję· 
Przeżyła rok 1813 i ucierpiała dosyć w 
roku 1830, Wszystko to j~dnak było ni­
czem w· porównaniu z. tern, co się tutaj 
dziś rozgrywa. Dziś musi wszystko znik-. 
nąć z p'owlerzthni ziemi, wszystko bez 
naj mniejszego wyjątku. Tragedja musi być 
doprowadzoną aż do ostateczności Q • 

Brak drobnej mOlOety. 

PETERSBURG. W Petersburgu da­
je się odczuwać coraz więcej brak mo­
nety srebrnej i miedzianej. Publiczność 
kilkakrotnie szturmowała do banków 1 

chcąc zmienić banknoty na drobną mo­
netę· 

rłastrój w Petersburgu, 
STOKHOLM. ZachwIanie frontu r~ 

&yjskiego nad Dźwiną wywołało w Peters­
burgu rozpaczliwy nastrój. Obiegały naj­
niemożliwsze pogłoski; twierdzono ustawi­
cznie, że armja generała Ruzskiego zosta­
ła pod Rygą zupełnie rozbitą i Ryga ob­
lężoną. W późnych godzinach wieczor­
nych ogłoszono dementi. Wielu ludzi wy­
wieziono, szczególniej tych, którzy· pogło~ 
ki te rozszerzali telefonicznie. 

Z poinformowanej strony twierdzą, że 
podróż cara na front jest udaną aby u-
kryć przeniesienie rezydencji.. . 

PETER.SBURG. Na posiedzeniu Du­
my w dniu 30 sierpnia mówiono również 
o cierpieniach uchodźców rosyjskich. Po­
łożenie uchodźców z zachodnich części 
państwa przedstawiono w najczarnieiszych 
barwach.. Mówiono przytem o złem ob. 
chodzeniułlSię z uchodźcami przez. koza­
ków . i władze, a niedolę bezdomnych 
przedstawiano w tak smutnycłi obrazach, 
jakie nawet w Rosji .uchodzą za niemo­
żliwe. 

Publiczność była wykluczona, tylko 
prasę dopuszczono na posiedzenia. 
Wstrzymanie rlil cho kolejowego 

• Bułgarji.. . 
FRANKFURT nfM.6 września. Spra­

wozdawca "Frankfurter Zeitung" w Kon" 

BERNARD KELLERMANN. 

Rowy· przy la Bassee. 
. Z zaeAOOmego placia boju. te ~ 

Komendant zerwał się wcześnie. GOe 
łów i ubrany wygramolił się ze Bwo~ej mie .. 
azkaIaej j1\my.'l'warz mial zacJlerwienioną 
od świezości . poranku. Mały, wsruaslSjący 
omentarayk s kr~yżami i ll'wiatami na gro­
bacb, lejumi Od granatów i kUPll .ilwalonego 
gruzu, oto widok, jaki ma przed OC2i!lmi. 
Pułk leży tu od mJtereeh mlesi~cy. ale ko­
mendant wygląda, jak gdyby sie iu zasie­
d2iał na dalsze miesiące. Czuje się pod 
swojem sklepieniem z desek jak we włal6· 
nym domu, a CO 8j~ tyczy w!dokn. jest mu 
to jlupełnie obojętne. 

Telefonuje oficerom, by łlłcząaym ro­
wy kurytarzem wysłali naprzeciw DM pnie. 
wodnika, abyśmy nie fobłąd&ili. i opus:;c~a­
my się do rowu. 

,,0 godl!inia 5 min. 30 nasza 21 baterja 
będzie macać nowe rowy Anglików. Bądź.. 
cie do tego eKasu 3 powrotem, gdy i praw­
dopodobne jest, ie b~dą odpowiadać. BJlcs:ęśli-
wej drogU" . 

Drepozemy pl'l!ed siebie pomiędzy ścia­
natt1i s gliny· i workami piaSku. Przes kwa­
drans jesteśmy w drodze, dz!a.ła kOła(!zą. tu 
j mm gwiidie.ęcś i bZJlmie w powietnlU; 

OAZEl'A t.ODZKA 

stantynopolu oświadcza z pewnego źródła, 
że Bułgarja. wstrzymała ruch kolejo~y .d? 
stacji greckich drogi :i:elaznej SalOnIckIeJ. 

Głosy O stosunkach Uf 
Rumlu»ji .. 

BUKARESZT, 6 września. "Indepen-
dance Roumaine" pisze:.. .' 
· Między. wielu dzienmkamI europejsk!­
mi, które zajmują się w ostatni~ ~zasle 
wiadomościami i omawianem polltyki ru­
muńskiej, znajdujemy również "Journal ~e 
Gem!ve", który w ostatnim czasie zaml~­
szczał niejednokrotnie doniesienia o poh .. 
tyce rumuńskiej, będące mniej lub więcej 
tendencyjnemi, Możemyprzestrze~z czy­
telników ich przed przedwc~esneml pogl~.­
darni, dotyczącymi stano.wlska Rumr:np; 
podstawą ich jest albo sllna wyobr~z~la 
albo mniej lub więcej sprytne zab:rWleme. 
(Doniesienie "Independance Roumamea

, do­
tyczy widocznie wiadomości nJournalu de 
Geneve", iż doszło do porozumienia mię­
dzy Rumunją a mocarstwami czwórporozu­
mienia i Ze życzenia rumuńskie są speł­
nione i że Rumunja otrzymuje wohiy wy­
bór terminu dla wystąpienia, . zobowiązała 
się natomiast do nieprzypuszczenia amu­
nicji.) 

Częścic;łwe znies ienie stanu 
oblężenia we Francji.. . 

GENEW A. ó wrseśniu. (W AT.) Pary­
skie pisma donoszą, że wskutek deoyzji fran­
cmliej radl' ministrów zniesiony zostałczę­
śeiowo z dniem fi września etan obl§zenia 
w tych cz~śeiach kraju,kióre2Inajdujlłl się 
pOJ!R stretą wojenną. Administracja i zarz,d 
przejdzie tern samem w ręce władz cywil­
nycb. 

Smierć lołnika . francuiS'" 
ki e 0.0 .. 

PARYŻ. 6 wrześ~ia. Obserwator 
hrabia Laroche Foucauld zabity został 
w walce latawców. 

't Kardynał Klaudjusz. Vaszary. 
BUDAPEST, 4 wrześn;a. 

. Były książe prymas Węgier. kardynał 
Klaudjusz VaszarY1 zmarł w 84-ym roku 
życia, ' 

Zatopienie barki norweskiej, 
LONDYN. Jak donosi Lloydp.7.atOpio­

no norwesklli barkę trzymasztową 11 Glim- •. Pa­
rowiecduuski From r6wniez utoD!\ł. Zało&ę 
oby':wóch statków uratowano. . 

Ofiary katastrofy 2Easthindu". 
Polśkie pisma amerykańskie donoszą: 

Podczas znanej katastrofy parowca 2112st­
landu" koło Chicago, przyczemprzeszło 
800 osób straciło życie, zatonęło też prze­
szło 120 Polaków 'Obecnie polskie kolo .. 
nie w Ameryce zajęte są· tworzeniem ko­
mitetów i 2.bieraniem datków na pozostałe 
rodziny nieszczęśliwych ofiar. 

Obwieszczenie. 
Wśzyscy 'włsściciele . przedsiębiorstw, 

kh zastępcy, jako tei wszyscy handlarze 
miezzkający w Łodzi lub .. w powiatach· 
łódzkim i laskim o He osiatnI zarzadowi 
niemieckiemu podlega, winni są dokładne 
zestawienie w ich posiadaniu znajdujących 
się zapasów 

łłiewyrobionych szczecin 
Powiatowemu wydziałowi· gospodarczemu 
tKreis-Wirtschats-Ausschuss) w Łodzi Be-

Q;;ohLwe i niepOdobne dozapomuienill gwiz­
dani< l Kurczymy się mimo WQ1i. Ryc,:ąc zło· 
wrogo,: prłrelatuje granat' nad nas5emi gło~ 
wam:; tui la nim drugi" w nsstępnej se­
kuudzie tr.zeci. czwarty ••• W piekielnem tem­
pie lecą w przsBtflileń, razt dws. jak gdyby 
jeden cbciał doacignąć· drugi. W małym 
ułamku sekundy przelatuj, IQimo; nie widzi 

· si~ icb, ale w mojej "';yobrażni przybrały 
poataó w~.iów, jakic,hś zmij, które wyciągnię .. 

. ts w podłuż z sykiem prujlł powietrze. Ude­
rzenia bnmilłprawie jak jeden ciągły irsask, 
jak gdyby kiośrol!walał samki ei~Akich 
drzwi łe!azayeb. 
. TakI Ale zaledwIe opamiętaliśmy się. 
kiedy druga part ja % sykiem i świstem śmi­
ga nam nad glowami. Ras, dwa. trzy, czte­
ry i kO'niec. To bylo powitanie. 

",To) płaskonośne pociski·. powiada ka­
pitan, "tak głuł!iO jakoś ayeBą". 

W rowach już wesoło. Karsbiny grają, 
ostre kule prselatują s bzykiem i śpiewem 
ponad glowami. Anglicy iabraIi ai~ da pa­
rannej prany i bębnią IS karabinów, aby się 
do resat} wybić jla snu, UwałllPk dJabsln'a 
na WszlstkoK SkQro tylko wystawi się CI.ap­
~ę nad werek piasku, natychmiast praylatu­
Je kula. Na zawnąiu nie aie widaó: us:s-

· ki g drutu, dzika !llratewana łąka. wał ldem­
!ly~ za którym ąi~ coli ę$al!lom poruua. Ta 
wSIIJRtko. 

B!!l:,p:ki na posterunku. Z okrą~łą clłap­
ką We1BnIętlłna c;;oło~. stoją i posiaralll 
pusz lłl'l~lI1iny 6trzelnic156· i aparaty lWltuu, .. 

nedykta nr. 2, aż do 10 września 1915 f. 

piśmiennie doręczyć. , . . . 
Zapasy te uważa si" w skutek mmej" 

szego ogłoszenia jako zaa.res.ztowane, a 
dotychczas wydawane zwolmema li aresztu 
znosi się. . . 

Fałszywe lub nie dokładne domes1E~­
nie karać będę grzywną aż do 1,000 ma~ 
rek. ' 

Łódź, dnia fi września 1915 r .... 
Cesarsko Niemiecki Prezydent POlICjI. 

von Oppen. 

Obwieszczenie. 
Przy tutejszej kasie policyjnej Ewan· 

gielicka 15 przyjmuje się, na 5 pro~en~o. 
wą 3-cią pożyczkę wojenn~ rzeszy memle~ 
ckiej z roku 1915, POdpISY. Cena sub­
skrypcyjna wynosi 99%. Dokładne warun~ 
ki subskrypcyjne są tamże wyłożone,. a 
podpisać można każdą przez 100 pod::lel­
ną kwotę. Podpisujący ,m.ogą przydzIelo­
ną im kwotę od 30 wrzesma. 1915 r., ~a-­
żdego czasu w całości wpłac!ć. ZObOWią­
zani są jednakże do wpłacenla: 
30% przydzielonej im kwoty aż do 19. X. 
20% lf "" "'.. 24. XI. 

" " 22.XII. li • 
Ił lł'" 111. 22. l. 

Takte subskrybcje at do 1.000 marek 
nie potrzebują ty:o razem, :rn _dO pierwsze­
go terminu jJłatmczego byc UIszczone. 

Łódź, dnia 5.WTześnia 1915 f. 
Cesarsko· Ńiemiecki Prezyd~nt Policji. 

von Oppen. 

Obwieszczenie. 
Przy wypłatach i wpłatacb, majacycb 

być dokonanemi w :vaiude m~kowej bony 
wydawane w waluc!~ TU.błoweJ. prz~ Urząd 

. Zgromadzenia kupcowo 1 KomItet glełdowy 
Cesarska Kasa policyjna nadal przyjmo­
wać i wypłacać będzie tylko po kursie 
przez rozporządzenie Naczelnego Wodza na 
wschodzie z d. 10 marca I 18 lipca 1915· 
V m. strona 18711stanowionym, a miano­
wicie 

109 marek - 60 rubli. 
Przy wypłatach· i wpłatach,. kt6rych ~ 

wysokość w C?blach jes~ o~naczo~ą, bony 
przyjmować l WYI;>!acac. SIę ~ędzle. na. r6: 
wni z państwoweml papIeramI rosYlskieml 
podług nomin~hlej- ich wB:rtości. 

Łódź, dma 5 wrześnta 1915 r. 
CesarsKo Niemiecki Prezydent Policji. 

von Oppen. 

Kalendarzyk .. 
DZIŚ: t Wig. Jana M. 
JUTRO: Hal"." M. P. 

W scnód slonca o godz. 5 m. 19. 
Zachód " " ,. 6.. 'irl. 

TEATR WLELKI. Jutro .. Car Paweł rao 
godz 6 wlecz.. 

TEATR POLSKI. Jlrlro "Kościuszko pod 
:Racła.wicami o godz' 5 i :pół: po poło 

PAlł.K STASZYCA. Jutro wielki koncert lu 
doWy. 

WYPOŻYCZALNIA Tow .• Wiedza- ot­
warta cod\1;iennie od g. 5-8. w niedziele i świę­
ta od g. 10-1. 

WYPOŻYCZALNIE Tow. Krzew. oświa.­
ty otwarte są w środę od godz. 4-6, w nie­
dzielI} i śwIęta. od 1-ej-1-ej. 

ne- Wysuwają lufy, maeajlł tu i tam, co­
fają je, mierz~ na nowo. Nagle kamienieje 
iwan na prlieoiąg seknńdy: strzał! Tak eto-

. ją, as tysiączna kula pl'iyjdzie i wrzuci ich 
do row u: stoją, czatują, mieraą, dajli ognia 
uiestrudll€nie. 

Złowrog~e n8pr~~anie pauuje pomię­
dzy ~ dwoma labirynbMi rowóą.I. Jak mię­
{by dwiema chmurami nap iJOalli ałemi burz!}. 
Chmura zglilszoza ai~ kula wypada il niej, 
li! tej strony, z tamtej. 

DrudlY śniadają. Piją lł blaszany l h kul: .. 
ków kav;~ smarują kawałki chleba masłem. 
krają Illięso na porcje. NaQ ich głowami 
Alerty worków Z piaskiem. karabiny maazy­
nowet pajęcza sieĆ hyżych kul. Inni leź!! 
w swoioh maleńkich bJ:ilacn, :k .zabłoconymi 
buiami skurczonymi pod płaSficsam i chra­
pią. Leźll też pogrążeni we śnie w popnek 
rowów i trzeba przechodzić przeli nich okra­
czajtlc. Czy żywi Sił, esy umarli? Trudno na 
to odpowiedzioo. 

Wiele rowów jeat Ul!zkodllQuych i Da­
prawia lii~ j8. \VOl'Y sl piaskiem leią skł~. 
biona, podarte i iółte od siarozanych grana­
tów, którymi stJ:zelaią Anglicy. Sięgam co 
iywo po papierosa. Cl1nhnie tu przeraźll .. 
wieł Nieopisany zaduch wali mnie nieomal 
z nóg. Jut na SAmll m,ślo nim robi mi się 
niaUobne. Jest to ów prJeni.kPi~(l'y ładuGu dl!i .. 
kich lIwiel'sąt, spotęgowany tys:ą,okrotnie. po­
miesDny z oaemś nieopieanem i cbydneIll; 
zaraza, gniJ~y csłowiekl WŚ!ód tl'go śnia­
da się. lImaruje oblęb młlJ3łem i dobywa mi'} ... 

Nr. 234. 

Kronika miejuowa i sas!Hdzia. . 
WBI"szawliaoy lM' ~Odżi. 

(o) Z ramlenia wars~awskiegl) Rom,t3. 
tu obywatelskiego Plllybyll do Łodzi flOIll'JC. 

nik prezydenta m. \Varsznwy inż. PIotr Drza­
wiecki i ~złonek kQmitetu obywatelskiego p. 
Józef Natanson. 

Wznouienie straż)' II'łOChej. 
(1) Z powodu tak często .5darzaj~cych 

llię kradzieży, wznowiono nocną straż poli. 
cyjOI}, która zamiast dyiuro,:ania w pewnych 
kierunkach miasta bezust?unre kontroluje llOC~ 
różne ulice miasta. 

oZ '1Ihllzeum nauki ł sztaki. 
(a) Podług sprawozdania zarządu 

Muzeum nauki i sztuki (Piotrkowska 91) 
zwiedziło za czas od początku istnienia 
(1 kv.-ietnia 1911 r.) do 1 sierpn~a 1915 r. 
19,650 osób. Jest to frekwenCja nader 
nikła, tembardziej, iż obecnie opłata za 
wejście wynosi zaledwie 5 kop. od dziec­
ka i 10 kop. od dorosłej osoby. 

Zarząd Muzeum pragnie przenieść 
zbiory muzealne do jednego z gmachów 
miejskich, ze względu na deficyt i dro~ 
żyznę obecnego lokalu. 

Ze względu na doniosłe znaczenie 
Muzeum dla celów pedagogicznych los 
Muzeum winien żywiej zainteresować 
społeczeństwo, a zwłaszcza koła nau­
czycielskie. 

z kamery dezynfekcyjnej. 
(a) Za rok ubiegły do dnia 1 sierp­

nia r. b. przez miejską kamerę dezyn­
fekcyjną odkażono 2,240 lokalów. a mia­
nowicie: 677 po wypadkach tyfusu brzu· 
sznego, 69-tyrusu plamistego, 336-hie­
gunki, 203-0spy, 293-plonicy, 113-
bIonicy, 18-suchot, 3-drętwicy karku, 
6-gorączki połogowej i 132 r6żnych. 
Ze Słow. ułzściciełi nieruchomości. 

(h) W ciągu miesiąca sierpnia Stow. 
właścicieli nieruchomości rozważało 125 
spraw mię(lzy właścicielami nierucho­
mości a lokatorami. Wszystkie sprawy 
zakończono polubownie. 

W sprawie ankiety, wysłanej do 
właścicieli nieruchomości, wypełniono 
zgórą 2500 egzemplarzy. 

. Inżynier FurhieIm obecnie zajęty 
opracowaniem broszury, zawierającej 
ilość ogólnej sumy asekuracyjnej domów 
w Łodzi, ogólnej sumy płacy komornia# 
nej, długów hipotecznych, pożyczki Tow. 
i t. p. 

Z gimnazjum Wlitanow."-iego. 

Zajęcia szkolne wkrótce zostaną 
rozpoczęte w &-klasowem polskiem gim-
nazjum męskiem Witanowskiego. , 

Dyrektor przyjmuje codziennie in­
teresantów w godzinach szkolnych w 
lokalu gimnazjum przy ul. Placowej 
nr. 13. 

Szkoła spławnI i muzykI. 
W połowie wr~eśnia otwiera się w 

Łodzi szkoła. śpiewu solowego i mUiJld. 
Śpiew podług metody sta~j włoskiej I do­
daniem nowoczesnego wyrobienia płUC 
sDecjalną gimnastyką dla wyrobienia od. 
deehu~ naj ważniejszej podstawy dla śpie­
wakn. Taki sposób uowoczesny wyra­
biania oddechu nie męczy głosu, nie 
zdziera mu świeżości i skraca studja nad 
nauką śpiewu. Śpiew wykładać b~djie 
P. Pytlasińska; metoda. włoska śpiewu do­
stała jej się w tradycji i spadku po ojcu 
Gahrjelu Roinieekim, uczniu i przyjacielu 
najlepszych muzyków i śpiewaków wł 

dO Z pU!lzsl1. Do w8systkiego prsyswyaa­
jaja się ludzif> • 

• Prseebodsimy tpns przę:z SJloreg g1ini~ 
sŁych bajorów. Tutaj niema bdnej o81oay. 
pomykamy też co żywo. Ale mimo tO' spo­
strzegli nas. Zu:rakało coś w powiemu ł 
granat wali li! łrlla.skiem gdzieś w siemię. Jd.c 
wpddHśmy do rowu. Granat ro granaoat 
żegluje w powietrzu. Ostrożnie wyaiara811 
z rown i wld:l.imy dymy wsbijajl\oo się II miej­
sca wybnchu. Daleko od nas. Ala nagle 
walą znowu Miłej, i ostatecllnle trzeba braó 
nogi za paS'. 

Punkt o godz. :> min. 30. 00 do seknn .. 
dy, otwiera :n-sza ogień. Granat skomli 
wysoko ponad nami przez powieŁne. Tri" 
sekundy ciszy, potem tr?óssk jak gdyby dom 
6 łslazs zawalił się I runlłł. Ziemia ddy 
nam pod nog;:mi. Jut nado:ąga nowy gra­
nat, jakby rozpłukany. Mija nieskońOS!e!1ie 
długi clms, zanim przeb~zie swoją drogę. 
Wyhuch po wybuchu! Jak gdyby fltaBlffia 
burza z cię!kiemi, twardt>rni uaerzenismi pic .. 
runu. Tamci odpowiadają. Slluka!1i VI pifd­
uieceniu i z wściekłOŚcią naszych haubio. 
Nawprnst USil, na hOt;YZOD('je, powłewaj~ '111m­
ne ebcrągwis ich granatów. csar116 ołowia­
no-szare. 

8;edzimy w okopana f popijamy owę. 
Granaty het, jęell\ ponad nami. Cięłkie dlda­
la wiltrząsaj& powietrze swym mrnkiem. 

Ot ranek, jak COdiiliń. Pojedynek m[~· 
dsy paroma baterjami, nic witoej. Sprawo­
zdania nie poświ~clłjlł temu ani litery. 
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,Włoszech . swojego czasu. G. Roźniecki 
był jednym z założycieli Kouserwatorjum 
i Towarzystwa Muzycznego w Warszawie, 
kompozytor znany przeważnie we Wło­
BZecb, gdzie się kształcił u najlepszych 
profesorów i skończył akatiemję Swiętej 
Cecylji w Rzymie i żył wiele lat w środo­
wisku najlepszych muzyków. Urodził się 
w r.IBIS, umarł w r. 1887. Nowoczesna 
metoda w~rabiania oddechu była przez wy· 
kladającą przestudjowaną w wielu insty­
tucjach rozwoju· fizycznego w stolicach 
Europy. Teorję i muzykę wykładać będzif' 
Pani Piątkowska, posiadająca dyplom Kon­
serwatorjum Warszawskiego, która jut ~yła 
własl.licielką własnej szkoły muzyczneJ w 
Rosji przed wOjną. Szkoła mieścić si~ bę: 
ózie przy ulicy Ańdrzeja N!! 3. ZapIsy l 
warunki Piotrkowska 213 m. 4. 

Z koopel'at,.y ·.,lietalowiecU _ 

(a) W kooperatywie spożywc.ze~ ro­
botniczej .. Metalowiec-, mieszczącej Blę w 
fabryce .. Winkler, Giirtner i Burmall" . przy 
ul. Mikołajewskiej B4 •. dokonano nastęr,u­
jąeego podziału mandatów· oJllonków za­
rządu: prezesem iest p. Franc. Małolepszy, 
kasjerem Weicheńamt, członkami zarządu, 
czyniąeymi. zakupy i sprzedaż, Osiński i 
Popolski. 

Kooperatywa liczy zgórą' 100 człon­
ków. Zarząd wniósł podanie do władz 
o pozwolenie zwołania ogólnego dorocznego -
l1ielJrania. 

Z II-ej dzielnicy wsparciaa 

(l) W spomnianej dzielnicy rozpo~ 
częto znowu zapisy nowych osób na o .. 
trzymanie wsparcia.. . 

Wydawanie wsparcI~ odby~a su: w 
poniedziałki od godz. g..eJ do l ~eJ· po po­
łudniu. 

Wstrzymanie I'uchu publicznęgo. 

(1) Z powodu przebudowania most­
ku "Łódki" na ulicy Północnej~ jak ~ ~zy. 
szczenia takowej, ruch dla pubhcznoscl po 
leWej stronie wspomnianej ulicy przerwano. 

z żydollfl!Skiegó towarzystwa .!\IoSle 
Bamito· 

m Na ostatniem. posiedzeniu zarzą" 
du (W schodnia 16) post~?o~iono, by człon­
kowie towar'ystwa noslh Jak w poprzed: 
nie święta tak i w nadchodzące - .zwł<Jki 
zmarłych z <;lomu żałobx na cmen~arz. ! 

, . Odnośne zgłoszema są przYJmowane 
jti~' priez cały dzień w lokalu towarzy~ 
stwa. . , 

z: :i:rdowskiiegoktubu rzemieślniczego •. 
'(l) Nil ostatlłiem posiedzeniu zaI'z~du 

(Zawadzka 5) postanowiono,. b~ zatwler­
dz'one . cykle h'keje: doktora Lew!na - n,~ 
temat . Rzemios:o jego powstanIe., rozwo] 

• .' , ~lt .;. 
iperspekŁywa przyszłosc! oraz. l?Z~mera 
Rusaka na temat .. ZadanIa rzeml~Blmk~ w 
'śtosunkudo handlu i przemysłu lDBtyhza­
cyjnego"rozpoe~!}ły: Bi~ dopiero na pocz~tku 
miesiąca Pazdzlermka. 

Dzielni~o"J'm ., dzielnicy 
'niesienia pomocy biednym 'mianowany zo­
stał p.Feliks Kohn. ~tóry dot~c~czaB był 
bardzo czynnym wBpołpracowmlDem Kom. 
niesienia pomocy biednym. P. K.obn. od 
WybtlChu . wojny był jednym z .D.aJgorhw o 

Bzychdziałaczy, którzy pr~YBtąpllt ~~ Ol'~~o 
nizacji . pomocy dla bledn~J ludn,oścI l, tJ ch 
WSiy8tkicb, którzy zostalI bez srodkow do 
życia.' . . . . .. ..•. 

. Ze stow. wzeJe:nnej pomocy wta-
śc;ci.eli restaul'acji3 .. DorzłłdU. , 

, .... (h) Wczoraj o godz. pół do .+ej po 
. oludniu W ! okału . prz,Y ul. ~Milsza 46 
~dby!o się ogólne nadz~ycza~ne zebra.­
nie czlonków Stow .. wzajemnej pomocy 
właściCieli restauracji IH rzędu, wobec­
ności okofo100 członków.. ... . 
.. ., Zagaił· zebranie, p;" W:. Krasnowski. . 
Przewodniczył .. na zeb~cruu nowo-wy: 
brany prezes, p. SzneJder,~ as~soraml 
bylipp.c .. Stefan. BernatoWlcz .1 Oskar 

. Milsż. Pióro trzymał sekretarz Stow. 
p. Krasnowski. . • .• .. • 

Postanowiono zwrOClC SIę z prosbą 
do prezydenta policji treści następu-
jącej:. . . . . ... .. 
- . "Z chwilą wybuchu wOJny, na. z~sa­
<łzie rozporządzenia władzrosYJs~ch, 
wszystkie restauracje. zostal~ z?mkmęte. 
Po upływie .. jednak kl~U ~lleslęcy ~k" 
~zynnych. kiedy zajęły .. T.}8StO wOJS ~ 
niemieckie, większa częsc restaurato 
'i'ów llI~go rzędu otworzyła swe zak!ady 
.dla: użytku publiczności, re~zta zas re: 
stauratQrów uc~yniła to dopIero po wy 
kupieniu patentów niemieckich. , 

Taka sytuacja. w związku z ogol­
nym kryzysein i szalon.ą dro~~zną arty" 
kułów spożywczyc~, metylko ~e bardz~ 
zrujnowała stan fmansowy restaurato 
rów ale nawet wielu z. nich doprowa". 
dzit~do nędzy; Na dobitkę tego sprz~" 
daź trunków w zakładach rest~ul'afYJ­
nych z rozporządzenia władzy memlec-
kiej również zosfala skas?waną.. ... 
. Jednak l'ązporządzemę. tO,n~e do.ty 

~~)1Jotaltich interesów ·handlow~ch, jak 

hand]~ win i delikatesów, aptek,' pralni 
chemIcznych i fabryk octu. Zaktądy te 
dotychczas nigdy nie· korzystały z ta~ 
kich przywilejów, dziś otrzymują one 
zezwolenia na zakup spirytusu w dale­
ko Większej ilości, niż im jest potrzeba 
dla swych celów i przeto pozostałą część 
sprzedają prywatnym osobom, przyczy­
niając się tym sposobem do szerzenia 
tajnego wyszynku, który w czasach dzi.­
siejszych doszedł do rozmiarów nieby~ 
wałyd.... Niema prawie piwiarni, kawi3!­
ni, a nawet sklepów spożywczych, w kto· 
rych nie sprzedawanohy napojów wy­
skokowych. Na Starem Mieście zaś w 
straganach wyszynk odbywa się wprost 
jawnie. 

Mamy na uwadze, że prowadzenie 
restauracji przy tak wysokim czynszu 
komornianym i bez sprzedaży trunków, 
mimo te pOSiadają na to specjalne, n~­
turalnie drotsze niż inni patenta, chybIa 
celu i paraliżuje cały handel restaura­
cyjny". 

Tyle petycja. . ~ 
Postanowiono również zmnieJzsyc 

wpis człon~ów nowych z 3 rb. na 1 rb. 
50 kop. 

Wybrano, zamiast pp. Bernatowicza, 
Nikanorowa i Poniatowskiego jako człon­
ków zarządu pp. Pająka, Abramsohna i 
Dorocińskiego. 

. W końcu· zebrania postanowiono w 
każdą pierwszą środę miesiąca zwoły­
wać regularnie zebranie. 

O godz. pól do 7-ej zebrcnie zam­
knięto. 

% targu. 
(c) Pomimo wczorajszego. d.es~czu? 

który pogorszył stan dróg WIejskich l 
zniechęcił nięjednego wieśnia~a do wy .. 
jazduz domu, dowóz produ~t?w na targ 
dzisiejszy nie był wcale mmejszy od d?­
wozu, jaki notowaliśmy w poprzednie . 
dni targowe. . . 

Wykaz cen, zebranych na Zielo.nym 
Rynku, przedstawia się, jak następuJe: 

Kartofle placono po 95-1 rb. 5 k. 
za ćwierć. 

Masło po 1 rb. 65 kop.-2 rb. 10. k. 
za kwartę, . śmietanę po 80 kop. za htr. 

Jaja po 9.0 ~op~-:--:-1 rb. za mendel.~ 
... , Ogrodowizna i o~bce były, tame, 
natomiast drogie są cląi1e-drob oraz 
produkty mąCzne. . 

, Grzyby ,których na t~rgl! była .obfi-
tość nie były jednak tarne, Jakby SIę po 
. ich ~iezwykłym urodzaju należało spo-
dziewać.· .. . 

Ruch na targu panował otywlOny. 
Konfiskata spirytusu. 

(1) WCZO;~jpolicja zatrzymała W?Z 
naładowany towarem, przybyły z ~rzezlO 
do . naszego miasta. , ,. •• 
. Po ścisłejrewizii, wykry.to w J~~neJ 
skrzynce, która zawierała z WIerzchu JaJk~, 
na spodzie w}ększy transport butek ~ SpI­
rytusem. SpIrytus skonflskow~no ,.1 wła: 
ściciela pociągnięto do odpowledzlalnośC1 
sądowej. 

. Konfiskata białej mąki. 

(1) Wczoraj, policja. zatr~ymała,5 ko­
biet, którepriyniosły. do mIasta po .120 
fuutów białej mąki. . .. 

Mąkę skonfiskowano i właścicie!k~.ta .. 
kowej odstawiono do 3 ucząstku POltCjl. 

Konfiskata. koni. 
(x) Policja skonfjskow~ła 11 furma~a 

P. D. Lojbulłia Wasermana i łnDy~h kome, 
gdyżllandlowaIi onLbes poswolen1H. 

. Pr.zeeiw tym: 08<łbom.pisono protoknł 
ceJem ,pgej~nięcilł ioh ~o. odpowl~dzialności 
Ba nieprze~trsegąnie prźepj~u feldmarsaał1ra. 
v-on Hin1ęnhurga z.a,· niedozwolony handel 
konmi.w okupowanej Polsce~·. . ... 
"" Wypadekt~.IIl""ajowr. 

(1) Wczoraj,' gdy3()..to' . letni . Sz~ul 
M. chciał wskoczyć do tramwajl.l Zglerskl:­
go podczas. bieg~, $.padłtak nieszczęślI­
wie, iż odruósł ,clętkie rany.. . .' 

Zawezwa'ny felczer .. udzlehł U?-u pIer",: 
wszej pomotY".Poszem',go odstaWIono do 
domu. .. 

, Napad ltal'ld,ckL 
. (l)l1W ul51egłą nieazielę, d god!. 9-j 

wieczorem, napadnięty został na ul.Brze­
zińskiej w powrotnej drodze do dom~ przez 
nieznaiomyh złoczyńc6w 4Q..to letm tk~cz 
Mojsze Lesman, ~am!eszka~ przy ~bcy 
Mary s ińskiej, bandycI tqdalI od, mego 
pieniędzy. . . . dl .' 

'. Gdy L. oświadczył,. lt .pl~~l1i~ Y m~ 
posiada, gdy~. je~t ,bez zaJ~Cll'1ł b!mdycl 
zaćzęli zryw~c z mego. nbrante .. 

L. stawlł opór, poczem ~clekł. 
. Bandyci puścili się za rum w pogoń 
i zadali m u nożem ranę. w prawy bok. 

L. pad ranny na ZIemIę.. . 
Nadbiegli .ludzie zawetwah felczera, 

który mu udzielił· pierwszej pomocy, P?4 
czem odsławiono go w, groźnym stan.le 
do domu. .. ..• .. 

Bandydzbiegli. 

łtlt"l!.dzie:ie. 

(x) .M:eszkaniec Warszawy (Elekto­
ralna 31) zawiadomił poH~ię. iż dn. 4-go 
września, gdy znajdował Sl~ . O?O~ botel~ 
"Bristol" przy ul. Zawadzkiej Jaktś rzeZI­
mIeszek f-kradł mu z kieszeni portfel, za~ 
wiera:ący 60 rb. rosyjską· monetą, 3U rurko 
przep'ustkę za nr. 20768 i inne dokumen­
ty. 

(h) Onegdaj W nocy ~ sktadzie ap~ 
tecznym N. Ostromogiełsklego przy ul. 
Andrzeja cM! 51 zauważono światło. 

Zawiadomiono właściciela składu, 
który po przybyciu nie zc:stał nikoęo, 
natomiast zauważył brak WIelu mater}a­
łów na sumę zgórą .1500 mk. 

Z mies1:kania dziennikarza p, Kon~ 
stantego Modlińskiego (Pańska 5) skra­
dziono wczoraj w dzień garderobę· 

Kradzieży dokonano za pomocą 
podrobionego, klucza, lub wytrychu. 
Konfiakata ś"odków źywncścioVl:Jch. 

(h) Onegdai i we,llo~aj. bndarn;erja 
polna. po drodze 110 Pa~JaTIlC l do, Zgierza 
dokonała liCBOych rewbJi w tramwajach. oraz 
na furach i skonfiskowała produkty ~ywno· 
śeiowe wywosoua j wiezione do powyższych 
miejscowuści. . .. 

Uległy konfiskaC18 mąka, Chleb 1 t. p. 
. Konfiskowane artykuły epożywclIG ode­

słano do d3ielnia zapomogowych. ąpisano 
protokołu prz8i!iw tym osobom za ;n~~prze­
strzeganie 1)uapiau ?rezydenia pollo)1 von 
OpraDa l:' Ił. 1 wrze~nill r. b, 

Odpust ., Konstantynowie. 

Dnia 8 września, jutro, jako w 
uroczystQŚĆ Narodząnia N. M. Panny, 
przypada. wielki doroczny odpust w 
Konstantynowie, Wotywa. z ~aza­
niem niemieckiem odbędZIe SJE~ O 
godzinie lO-ej rano, - ~~ma z .kaz.a­
niem polskie m o g.O?Zlme .11 1 poło 
Nieszpory o godZInIe 5-eJ wraz z 
odpowiedniem kazaniem. Ra.no i po­
południu procesje z wystawiemem 
Najśw. Sakr. 

Dawniej całe tłumy łodzian spie­
szyły do Kon~tantyn?w~ .. D.a :en. 
dzień, a i obecme wyb1eraJą SU} licz­
ne rzesze wiernych, jedni z poboż. 
ności drudzy· dJa zwiedzenia ruin 
kośti~ła i miasta. Dojazd jest bar­
dzo dogodny t bo kolejką elektrycz­
n~ przed sam kościół. Proboszczem 
w Konstantynowie jest obecnie ks. 
Wincenty Oiebartowski, magister św. 
teologji, który przez całą straszną 
bitwę listopadową i teraz wyt.rwał 
śród· gruzów i ruin na stanoWIsKu. 

Kradzieźe ., okolioy. 
(a) W Mileszkach koloniście Wilhel .. 

mowi Klajnowi skradzi~no drób- na sumę 

90 marek. .. A 
W Bratoszewicach włościaninowI. ~­

toniemuMikołajczykowi skradziono koma 
wartości 320 marek. . . 

• W gminie Gospodarz w RtgOWI~ PlO 
trowi ł.asiakow~ skradziono stado gęsI. 

Z prasvmleJ,CofłJe). 

KonkurenCJa fi) ,złuce. 
"Se. ' repoi'ltepa. 

" Pare'HenrYk Zimmermann, kt6ry 
wkrótce wygłosi odczyt w Łodzi na te­
mat "Optymizm i pesymizm". w nr. 2~ 
nN. L. Z.~ •. napisał feljeton aktualny, treśc 
którego poniżej przytaczamy:: .. 

"Dz!wny miałem sen. ~n:'o J?I SIę, 
ż~ . nieboszczyk Anczy~, dOWled~la~szy 
się, j.akiego· powodzem~ do~a}ą Je.go 
utwory w ŁOdzi, poprOSIł śWIętego PIO­
tra o przepustkę i pewnego pięknego 
dnia znalazł się w ~h'and C~fe. . 

Dziwnym zbiegIem okolIcznOŚCI (we 
śnie wszystko możliwe) znal~~ się ,ta~ 
i autor rosyjski, MereżkowsklJ. który SIę 
aż przeraził na widOK wchodząćego goś­
cia z tamtego świata". Nie wiem wł~ś­
ciwiedlaczego i ja nie prz~raziłem Sl~; 
bo takbyprzeciez wypadało, no, .ale ~­
dac, we śnie inne panują zwyczaje,. am­
żeli w· życiu na jawie. Zbliżyłem Sl~ do 
tych panów i usłyszałem następującą 
rozmowę: ". l 

. Co cię tu sprowadza? - zapyta 
;ĄnćzYca zdumiony Mel'etkowskij, prze­
zegnawszy się trzy razy. 

"Chcę zobaczyć, jak tu grają "Koś­
ciuszkę pod Racławicami", odrzekł An-
~YCJ ale co ty tu robisz?" •. 

'~Ja chcę byc na przedstaWI emu 
mego"Pawła l". 

Zawi adOnlienie. 
15 wrzeŚnia otwieram, przy Szkole Pr~y­
gotowawc:tej Koedukacyjnei. w f;odz. pn I 
połudlliowych. komplet. dla dzi;.>cl mniej 
zamolnych rodzicow. Op.rata 35 kopę 
tY9oi:!niowo. Zapisy od W"ej du l::: .cj. 

MarIn Wes lek ul. PiotrkowskJ b~. 

--'-'Obydwaj poeci usiedli przy stolil~uJ 
kazali sobie podać nczarnej" i opowia­
dali sobie swoje przygody ziemskie i po' 
zaświatowe. 

Ciekawość mnie zdjęła, przedsta, 
witem się jako współpracownik "Nowc' 
go Łódzkiego Herolda", przysiadł'em się 
do nich i zaczęła się rozmowa O sztuce 
dramatycznej. 

"Jakie powodzenie ma sztuka tu 
w Łodzi?" zagadnął Anczyc. 

Z początku była sztuka u nas za~ 
bawą, odrzekłem, później stała się p~łką, 
a kto tylko miał czas, grał w tę pIłkę. 
Najpierw była to gra w sztukę, teraz 
jest konkurencja w sztuce. J.ak tylko w 
jednym teatrze zagrają jaką sztukę, ~a­
raz ją wystawiają w drugim. Mamy WIęC 
teraz dwóch "Kośduszków" i wkrótce 
'będziemy mieli dwóch .Pawłów I", a 
jeżeli tak dalej pójdzie, możemy się 
spodziewać dwóch "Nocy listopadowych" 
i dwóch »Wesel"' Wyspiańskiego. Pu­
bliczność będzie w ambarasie, na które 
wesele przyjąć zaproszenie. 

Za moich ćzasów nie bylo nigdy 
" k'"· takiego polowania na sztu l przerwa" 

zdziwiony Anczyc. 
"I ja także nie słyszałem o podob: 

nej konkurenQji« dorzucił Mereżkowski}. 
lICzy obydwa teatry p~si?dają .szczegól­
nie kosztowne dekoraCje l kost)umYł dla 
których wystawiają takie sztuki?" 

.. Nie" .odpowiedziałem. 

.. To może zapowiedziano występ 
gościnny sławnego arlysty'?" 

Nie" 
:No, to chyba reżyserja wprowa" 

dza jakie nowe, artystyczne metody wy" 
stawiania?" 

,,1 to nie". 
nA więc dlaczegóż ... 1ł4 spytał Me­

reżkowskij, ale ledwo wyrzekł ~łowo 
dlaczego" powstało poruszeme w 

:Ol'and Ca'fe". Zadyszani wpadlidyrek­
torowie teatrów pp. X. Y. i Z. 
. .,Zapraszam pana na .. Kościuszkę" 

zwróci! się szybko p. Y do Anczyca, aby 
uprzedzić tamtych • 

.Pan będzie laskaw przyjść do me­
~r teatruM rzekł wzburzony p. X. 
, . .,Nie, uroszę pana do mego· go­
rą<:zkowal się Y. . . 

,.Anczyc i Mereżkowskij są mOImI 
auforami" zawoła! X. 
. . Nie to moi" krzyczał Z. "ja ich 

Jł , • '!" wprzód chciałem wystaWIc .. 
Pański teatr zwiedza tylko pubU .. 

cznolć "popularna". wołał ochrypnię-
ty Y. • k'. d ..A l'anski same pensjonar l., o .. 
clą! się X. _ 

Obaj poeći skamienieli, patrząc na 
tę walkę dyrektorów, którzy ich gwal" 
tern chcieli prowadzić każdy do swego 
teatru. Spór dyrektorów, coraz głośni~j­
SZYJ poruszył gości; piesek. którego Je­
dna z pań trzymała na kolanach, zaczął 
przeraźliwie szczekać, pani przestraszo" 
na zemdlała ... 

Korzystając z zroniesumia, autorzy 
śpiesznie ulotnili się. 

I ja na ten hałas przebudziłem się 
i przekonałem się. że to był tylko sen. II 

Z ostatnIe) chwilI. 
Ur.zędowy komunikat 

austrjacki. 
WJEDEŃ. 6-gl) wrześnIa~ 

Z widowni rosyjskiej. 

Rosjanie powtórzyli wczoraj 
gwałtowne przeciwnatarcia na grani­
cybesarabkiej i na wschodzie od 
Seretu. Odrzucono nieprzyjaciela 
wszędzie, zadając mu duże straty ... 
Na froncie nad Seretem, na. linjach 
naszych na wschodzie od Brodów i 
na z"achodzie od Dubna., zmniejszył~ 
się gwałtowna działalność w poró­
wnaniu 21 . wielkimi walkami w przed­
dzień. 

W okolicy Tarnopola, wydarto 
Rosjanom oszańcowaną miejscowośó. 

Wojska nasze, która dotarły na 
wschód od Łucka, przebyły wnatar~ 
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do. na północy od Ołyki w najtrud-I 
ni~i$~1'"~h warunkach bagnistą zalaną 
llizii1~ Putyh'hvki. 

C. i k. siły zbrojne, walczące ·1 
nad górną J asiołką, wyrzuciły prze­
eiwrrika z ostatnich szańców na po-
ł lldniu skrzydła, docierając w wielu 
mi~jscach na brzeg póluocny. 

Z widowni włoskiej. 
Będąc na ogół nieczynnemi na 

Troncie na Pobrzeżu i w Karyntji 
rozwinęli Włosi na obszarze przełę­
czy Kreuzberg (na południowym 
vo':30hodzie od Innichen), po dłuższej 
przerwie gwałto·.vną działalność ar­
ty Ierji i probowali zbliżyć się \V wie­
lu miejscach do ~tanowisk naszych. 
Do walk piechoty nie doszło do­
tyczas. 

Zastępca szefa sztabu generalnego 
li o e f e r, marszałek polny porucznik 

Komunikat rosyjskim 
PETERSBURG, 5 września. (Ze szta­

bu zwierzchniego wodza naczelnego): 
W okolicy Rygi żadnych znaczniej­

szych zmian. 

Przy wsi Linden wojska nasze, któ~ 
ra w nocy na 3 b. m. odzyskaty byly z 
powrotem lewy brzeg Dźwiny, odpady 
1'!iemców od rzeki i wciągnęły ich w za­
CIętą walkę. 

Pod Friedrichstadtwojska nasze 
pod parciem nieprzyjaciela, który otrzy­
mał posilki i w ogniu jego arfylerji cof­
nęły się dnia 3 b. m. rano na prawy 
brzeg rzeki. Nieprzyjaciel usiłuje także 
dalej na południo-wschód od Friedrich­
stadt w kierunku koleji posunąć się na 
Jakobstadt od strony południowej. 

Między Świętą a Wilją walki toczą 
się dalej~ Na froncie między Wiljąa 
Niemnem pOlożeniepozostaje niezmie­
nione. 

W okolicy Mel'eczu dnia:5 b. m. 
odparliśmy silny atak niemiecki. 

Pod Grodnem wojska nasze wtar~ 
gnęły dnia ;; b. m. rano wśród gwałtow­
nej walki do miasta, wzięły 8 karabi­
nów maszynowych izabraly okola . 150 
jeńców. Sukces ten umożliwił· nam cof­
nąć bez przeszkód sąsiednie wojska. 
znajdujące się w bardzo niebezpiec;znem 
polożeniu, na nasz front główny. 

Na froncie Grodna, dalej na ppłud­
nie aż do źródeł Jasioldy, walczyły dnia 
2 i 3 b. m. tylko nasze straźe tylne z 
nieprzyjacielem i wstrzymały atak. 

Na prawym brzegu Styru, na fron­
cie Darajów":""'Olyka-Mejmów wojska 

flG1łJ~j[:J&lfiQKJ&~K·1&<mJ~~WtD3t ~.;ą 

Lekcje gry fortepianowej przyjmuje w dalszym ciągu g 
la os kie 'ic owa~ 

Konstantynowska N25 ID.. 6. 
w godz. mIędzy 3-5. 

Instytut de Beaute 

de M .. lle Milakowska 
powróciła z zagranicy (Zawadzka m 6). 

(uczeni.ca prof. Archambeau w Paryżu) 
Specjalne francusko-kosmetyczne madaż~ 
z~ pomocą lekarski.ch. środków. Hygje­
mczne l ielęgnowame iodmładzanle cerv 

1;~arzYIll -
Uśunięcie ~n:arst.czek, .wągrów. piegów, 
krostowatej l ospowatej cery i bre dawek. 

. Wzmocnienie porustu włosów. Usuniecie 
na zawsze niepotrzebnych wł"sow' na 
twany. Wyłączne użycie preparatów elek­
~rrcznyc~ podiug I,lajnowszych wyna1az­
.li.ow. Op1eka lekarBtia.. Przyjęcia od 3-6 w. 

Lekarz ......... Dentysta 

• HCI erfel 
Ś-go . And! zeja .NQ 2, pierWSZe piętro 
rozpoczął na nowo przyjęcia. 

Laboratofvum chemIczne 
dla analiz lekarskich 

• (:nocz, krew. plwociny, etc.) 
Inzymer~~chemik:l E~· Leyberga 

6». asysienta Pl"ofeliF. i'Fłłsllmiuaaa 
Wiesbaden« 

ulica KRÓTKA Nr. 5. 

Wa~bu~ dDa ~e1iitystóW! ' 
sełnsiyttt'l:. techno - d<lnłysł;YGzny" 

ZEBT SZTUCZNE 
z podniebieniem lub bez takowego na 

:lil'łocie, pO"~02lanieJ kauczuku ora .. 
wsz~l~ie roboty_techno-dentystyczne (ko" 
~on!u, most;u, zęby na s%t;yfeikach 
l t. p.) wykonywa się pod kierunkiem 
osobIstym dypiomow.1H1!sgo faciu:nilP~a 

popra1lll'n;e i tanio 

DIf"" uI!ca Krótka:N~ 9. .,. 
Dobra okaZja do nauczenia się tego fachu! 

pow/'ócił przyjmuje z chorobami 
wenerytznemi i skórnemi 

(frykCje i masaże) 
Aleksandrowska NQ 37. 

Kaszyński. 

I 

2 ki Szkoła koedukacyjna 
Szkoła freblowska, 

. Wyższe kursy pedag. freblowskie 

Marji Zarzyckiej 
pl. eniesione zostały nauI. Miko-

łajewska J\m 31 .. 

Lokal obs7erny, słoneczny z ogrodem . 
Za p~ sy uczniów i uczenie przyjmuje 
kancdarja szkoły codziennie od 10-12 

i od 2-4 p. p. . 

Ulica Południowa .Ni g.. 
r6g Piotrkowskiej. Telefon l'fl 13-59 
SyphHis, choroby skórne, włosów 
(Kosmetyka lekarska), · ... ~'.n_·'~ ••• n 
moczopłciowe i Dł,,·m(1lrv nłcio1J!fat 

Leczenie avphiUBn iSa.l.V&lrl5anel:D. 

lich-Rata ,,60s" 
L8!lSen~e elektrye:mo,śeil'.. eJlektroliil:\.1 
(usuwanie slipecaoyeh włosi.w) 
rób włosów i skóry 
sztucznego słońca WV·solc<X1'6rIiWE!!ł'Ol 
tquarrla.mpe) o;~~::~ 
retroskopia). ] 

od 4-9. 
Dla pań Uo.'~Zl,eln.a 

Starszy felczer 

Da Gliicl$sman 
prapował: W ciągu kilku lat w Klinice 
Drow. Goldmnna i Kruszego i w s?;pitalu 
Po.nańskich, wyk'1nywa Op!l.trnnli chirur­
gi :mej masaż zastrzyki podskórll8:i t. d 

Sltc:zepienie O$py tanio • 
mieSZKa obecnie Gogielilian21 12 't:s>. Ił p. , 

Chaim Kromer 
zgubi; p3szport niemiecki z portfelem. 
Łas'::..awy znalazca zechce :za wyna­
grodzeniem odnieść na Cegielnianą 

M 4 m. 8. 

nasze podjęły kontr-orenzywę. która dn. 
S b. m. ze skutkiem się rozwinęła. 
. W okolicy Radziwillowa odrzuciliś­
my nieprzyjaciela, który dnia:5 b. m. 
rano usiłował rozpocząć ofenzywę· 

W Galicji na froncie Beretu tylko 
starcia o podrzędnem znaczeniu. W to­
ku 2 i 3 b. m. ujęliśmy na froncie od 
Derajawa aż do Dniestru więcej nii 60 
oficerów i okolo 3500 ludzi i zdobyliśmy 
takźe kilka karabinów maszynowych. 

Z nadesziych sprawozdań wynika, 
że sukces nasz w walkach z 30 sierpnia 
nad Strypą i w okolicy linji kolejowej 
Koszów-Tarnopol zawdzięczamy szcze­
gólnie naszym sławnym już samojazdom 
opancerzonym, zaopatrzonym w karabi~ 
ny maszynowe, które przez pełną ofiar­
ności dzielność wielkie wywotaly zamie­
szanie wśród wojsk niemieckich i wy­
rządziły im ciężkie straty. 

ntr i mn,y 
Teatr Polski. 

Cegielniana 63. 

-Jutro w środę, o 51/2 po poło ukaże 
8i~ w teatrze Polskim po raz triIeci głośny 
i kasowy "KościuS3ko pod Racławioami". 

Głó;iine role wykonają: Pp. Slli~tyńskn 
(Anna), Jagniątkowska (Prezydentowa), SFief· 

fer (Kościuszko). Szejer (Presydent) Mach. 
ski, znakomity "BartDsz Głowaoki'". któ,., 
roll tej jednakże nie kreował W Krakowie, 
Pilars!d (Lirnik), Olędaki (Krzyeki) i inni. 

Wspaniałe dekoraeja i kostIumy oralII 
gra artystów - robili bardzo dodatnia wra­
żenie. 

Zaangt>Żowano również piel'WSsor~dn'y 
zespół orkiestrowy. 

Teatr Wielki (Konstan:tynowska 16). 

"Car Paweł I-szy". 
W środę dnia 8 b. m. o godz. 6-e" 

po południu ukaże się na scenie Teatni 
Wielkiego głośny dramat Mereikowskiego' 
11 Car Paweł I"'. . 

Będzie to benefisowem przedstawie_ 
niem utalentowanego artysty zespołu Ar~ 
tystów Zjednoczonych p. Stefana Szaslan. 
da, który .. ukaże się nam w roli Cara Pa­
wła I-go. 

Sztuka wzbudziła ogromne zaintere­
sowanie, tem bardziej, że dramat ten wy­
stawiony jest po raz pierwszy w Króles­
twie Polskiem. 

W dramacie tym jest wiele nadzwy­
czaj ciekawych momentów, jak: spisek na 
żyeie Pawła I, zamach; wstąpienie na tron 
Aleksandra i więle innych. 

Niewątpliwie Teatr Wielki w środę po 
brzegi 'Się zapełni publiczności:}, gdyż już 
tylko mała ilość biletów pozostała do na. 
bycia wcześniej w cukierni Roszkowskiego. 

iJine Kursy Pedagugiuoo -naukowe lem~ig 
założone w roku UIIOi. przeż 

Katolicki Związek Kobiet Polskich 
rozpoczyrrajli .rok szkolny dnia 1 września .r. _ b. KancelarIa przyjmujs zapisy na całość, 
lub poszczegolne przedmioty. W roku blezącym prowadzony będzie kurs przygotowujący 

na maturę męską I w Seminarjum ri~2I nauczycielIe!!: ludowycb. 
(Kurs 2 letni) początek roku s .. koln~go 15 ':fześnia. r. b.· Kanceł:.u-ja czynna codziennIe od 

lI-eJ do 2~ej. Bracka.Ni! 16. 

i!! * ss YWWSJiSiP 

t ra 
do 4.0 funtow wa.gi od~O do 12·tu ty~odni stare, .sp~owa.dzalll z ngranicy, i f!~ do nabycia 

. . za poprzedllle~ obstalunklem '! ŁO~Zl uhca Targowa m 73 miesz. 4. 
W~le i ~~Inr m~~!l: przyjmować (bstalunkt od Jedn;:>stek, zest~wi~jąc list~. w której zapi­
sUją Imlq l :Nazwl:>KIi dokładny Ad:e~ o Jblorcy. i ilosć zadatku l taKOWa.. przez jednego upo­

waaDlonego mme przedstawia. 

Żądaj~ie tylko ogólnie uznane 

tetlki Da~zDOItDwe Sadokieukiego 
najlepsze i najłansze. 

E. SADOKiERSKl, intro'igatornia l głó. 
wny s~tad" paszportowych teczek, Łódź. 
ZIEL?NA Lo7. Kupcom hurtowym odpowie-

dm procent. Poszykuje się agentów. 

• r ł 
zwozem i chomontami do sprzeda~ 
nia. Wiadomość Widzewska 1'l1l 80a 

w podwórzu. 

I nrmi U J miesi~[J I 
może się każdy nauczy( 

HebrajskIegO I PolskIego 
Biblja hebrajska przez nauczycie­
la specjalistę za cenę przystępną 

, Ce2Ielnlnnu 36 U p. łłeufeldn 
w sklepie. 

ElNIANDWDŚC I 
: poleca wielki wybór ksiażek : 
pol:akicht .niemieckich, rosyjskich 

l fram,;:u5kich. 

A A A Wyprzedaż z powodu zupełnej 
. .. • •. likwidacji mebli drewnianych" 

łozek ź?laznycn. wózków dziecięcych, wanien. 
lodQwni. ; Piotrkowska. 116 I piętro front~ Ma.ga­
zyn me bh Władysła.wa Romiszowskiego. 735 

Dypl~mOwana_nauczycielka (dyplom berliński) lI-
i dZIel a lelmJi nlemieekiego. Mikobjewska 37 

m.41 G33 
Dowód Jil 19984 Oddziału 2-go Łódzkiego, War­

szawskiego Akcyjnego Towarzystwa l'ożycz­
kowego Passat Majera JW. li zaginEtL Zastxzetenle 
zrobione. 

Francuzkę młodą z trzy letniem świadectwem do-­
brą krawieczyzną poleca Biuro Ludwińskiej Pio-

trkowska 109. 742 
KObieta w starszym wieku dobrze gotuje. 

poszukuje miejsca na przychodnie. Tamże no­
wa n1.!\szyna do sprzedania. Wiadomość u stróża. 
Dzielna 50 a. 

Kupię (ltoman~, lustro, umvwainie,. zej:ar, łóźu., 
bieliźniarkę. Oferty podać Nawrot 4(, Grodzki. 

Obi;~IIłIY smaczno obUte po 4J kop. ts.mże po-
k?j do . wynajqcia dnty, ładny może liyć 

wspolny SKwerowa. 15 re. ó. 

Odcis.k~ Y"St~pil!' na zawsze ameryJtI!.U!!lxa.lIll!iU 
"Corrtclde de Keene". ł'ndełk • .l Si) kop. Do 

na~ycia w aptekach i składach apt~eźnych. 
Głowna sprzedaż w Łodzi w składach nptecz· 
uych: M. Hillera. St. :Majewskiego_ PrzedsŁiwlciet 
li Neuman. Widzewska 86. 45S 

Potrzebna. kos;(ularh i drobiażdzarka. Średnia 26 
Sobochiski. 

Rutynowaillla nauoz"oiofika ud.ziela Isko; 
l!IIIłuzyki na fortepiauie. PrZ'lUalnillna JW 31 

miell.d,ani.1 33, 

Stróż pot~zebllY obe'l:unny z motorem elektrycz.­
nym Zgłosić Eię do gospodarza :raIlo 8 - 9 

Benedykta 41. 

Sllr.leP:k~f"ZeJ urzę~r:łcYJ luuatora:y8Ci, 
woznl. Korzyataj~łe z o'kazji. Knpuję 

pa!'iel' wek~l~wy, marki pocztowe, st&mplo\lf& 
l OI!ll::cZędUQSClOWe, płacą najlepsze ceny. Wl­
dzews!m 40 UL lG. front 2-Rie piętro. 
Student ~ol~t·. ~:agran. udziela lekCJi. lub tei 

pOS2:ukuJ& JaRlegokl>hv!;;!r. ujęcia. O:erty pod 
Studen~ 121 

Tłćmaczenia Hter.nckie,. handlowa .. techniczne 
i t. p. z różnych lęxykow na nuuniecki i 

od~rotnie wykonywam poprawnIe i mnio. U· 
dzie!s.m też lekcji. X'ót.kll. 9. n1. 14. 

,piotr Lauks zguhił kart~ od paszportu wydaną:Z; 
fabryki Leonarda, 74D 

włlldys~awa Sibi;'lska zgubna kartę Od paSEnortu 
wyd.;ną z .abryki T. szłelscrfa.73S 

. . Rozpowszechnianie dozwolone przez niemiecką władzę ceQzulllainą .. 
keuakier l wydawcaJ a r. S r. d fe k (m. Po PrzejaZd Sl 
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Pra~abułlauka n Polste. -W organie stambulowców . Now 
~jek". adwokat sofijski dr. M. Geo;gjew, 
pISZąCy pod pseudonimem Wjedina po­
~wi~ca dwa feljetony pod· tytułem :Pol­
ska spr~wom ~olskim (dedykując je 
prof. K. NltschoWl z Krakowa). Po szki~ 
cowem nakreśleniu dziejów Polski autor 
przeciwstawia następnie gnębicielskie 
rządy rosyjskie swobodom, jakich Pola .. 
cy zażywali w. zaborze austrjackim. 

prz~dstawiwszy. dalej tragiczną do­
lę Po.IskI w obecnej wojnie, jako wi­
dOWnI hura.ganowych zapasów, autor 
przec~,?dzi . do zob~azowania odporności 
P?lski:J, zfz1!a~zaląc, że te·. wszystkie 
CIOSy . ~edna~ l meszczęścia nie25dolne są 
osłable d'lcha w narodzie. 

. Podobni~ s?morzumym objawem 
zamteresowama SIę sprawą polską jest 
artykuł w "Kambanie": ,.Polska zmar~ 
twychwstaje" • 

Niemcy-powiada - zape\ll.'Iliają że 
Polsce. zostawią pełną swohotę nar~do­
we go r.ozwoju, dopiero w chwili, kiedy 
wyparlI z całeg~. kraju t:t0skali i całą 
P~lskę wyzwolill z: pod .. Ja:rzma rosyj-
skIego. . 

Rosjanie natomiast w chwili dla 
siebie naj krytyczniejszej obiecywali Po­
lakom najwięcej i to obiecywali wolność 
tym ziemiom polskim~ które dopiero 
zdobyć·· mieli, nie mogąc . równocześnie 
utrzymać . w posiadanIu i niszcząc w 
barharzyński sposób swo.je wlasne7 da­
wne • posiadł'ości na. terenie polskim. 

Porównanie wychodzi tylko na ko­
rzyść Niemiec i przez to właśnie mowa 
kanclerza zrobiła w Sofii bardzo silne 
wrażenie. 

Z pod pióra redakcji wyszedl też 
artykuł inIGl'macyjny w dzienniku tCUtre­
na Poszta" p. t.nRosja i Polska". 

,.Jesf to historyczny rzut oka na 
stosunki wzajemne· Polski i Rosji~ oraz 
udowodnienie niemożliwości. stworzenia 
w.dzisiej~zych. warunkach jakiegokol .. · 
u.:.rek wzajemnego pożycia. 

Autor również powofuie się na 
dawne próby godzenia się . Polski z Ro­
sją - zawsze bezskutecznie. Po każdej 
nowej fali·· nadziei i wiary w szczerość 
Rosjinastępowala fala l'ozczarowan i 
zawodów, za każdym razem boleśniej": 
szych.. . 

Od roku: 181$ aż do 1905 toczyły 
się naprzemian. próby i rokowania po­
kojowe, to znowu: wybuchały. hwawe 
walki powstańcze. a po nich reakcja 
zemsty rosyjskiej i bestjalskiego pastwie­
nia się nad niewinnym narooe!llt 

Autol' przechodzi po. kolei wszyst­
kie powstania i rewolucje polskie, do­
wodząc. że Rosja nigdy nie okazała do" 
hrej woli ku spełnieniu narodowych po­
stulatów Polski. Obietnicami swenU my­
dliła oczy Europie, a naród polski drę­
czyła, gotując mu coraz nowsze męki 
zawodów i prześladowania.: 

NajWymowmejsZynl i najszczerszym 
dokumentem tej polityki Rosji jest­
zdaniemautora-oświadczenie cara Mi~ 
kolaja w roku 1835 w Warszawie, które 
też dziennik dosłownie cytuje. Dopiero 
trzeba było kómpletnej klęski Rosji io­
derwartia trzech czwartych ziemi pol­
skiej od niej~ abY' poczęła udawać przy­
najmniej, że myśli ° realnem zadość­
uczynieniu żądaniom. Polaków. Niestety 
-a raczej na szczęście! - dziś Polacy, 
nauczeni calowiekowem doświadczeniem t 
nie wierzą juZ ani manifestom wielkiego 
księcia, ani uchwalom komisji polsko­
rosyjskiej, ani czczym obietnicom rządu 
rosyjskiego. Rosjanie i dziś dowodzą 
szczerości swych slów"-pustoszeniem i 
puszczaniem z dymem siedzib polskichl 

z których uciek.ają w poplochu. 
_ Wiele też trafnych uwag i korzyst­

nych dla sprawy polskiej spostrzeżeń 
notuje w . swych korespondencjach z 
Polski p. t •• Przez Galicję" .Kambana" 
i »Bałkanska Poszta" Daskalow. który w 
szeregu swych feljetonów, pisanych w 
Krakowie, Tarnowie, Jaśle i innych mia­
stach Galicji, opisuje ziemie l miasta 
polskie z" wielką. dla nas sympatją, sta­
rając się wszędzie naocznie zbadać stan 
rzeczy. 

Białowieska puszcza. 
Z apisll Białowieskiej puszczy K. W. 

W 6jcickiego przytaczamy nast~pujące dane: 
Puszcza Białowieska pnypomina 

Dodatek da "Gazeł]f Łódzkiej" 
WTOREK 7 WRZEŚNIA. 1915 ROKU. Nł 234. 

ogromem swoim starodawne puszcze pol­
skie i dawnego Mazowsza. Puszcza ta w 
gn.bernji grodzieńskiej ciągnie si~ na siedm 
mIl wzdłuż, a szeM w poprzeJr. Leży od 
Grodna o 13 mil. od Prnżan o ;} od 
Brz.e~cia o ~~ od· Bielska o 4 i pół :Om. 
MnIejsze mIasteczka w obwodzie jej Sł\: 

jeśli .mnóstwa wierzących będzie seIJ:e je­
dno i dusza jedna'", (Dz. Ap. 4, 32). 

Na czem ta jedność ma się opierać? 
Poważna opinja Warszawy i kraju na .. 

szego, osnuta tak na znajomości dziejów 
naszych, jak na doświadczeniu toczących 
się !'Ypadlrów, wypowiedziała się za zacho· 
wamem skupienia ducha i trzeźwości sądu 
w?bec zdarień· a zwłaszcza złudnych obie­
tmcdla unikania fałszywych kroków. Nasz Naj 
dostoniejszy Arcypasterz zalecił duchowień­
s~w.u ściśłą neutralność w rzeczach polity­
kI jako wytyczną wskazał nam pracę we­
wnątrz kraju dla biednych zwłaszcza i naj­
bardziej pokrzywdzonych. Miłosierny Bóg 
pokieruje losem naszym na zewnątrz. Ro­
zumne oszczędzanie i zachowanie sił bę ... 
dzie naszem hasłem i dewizą. Pracujmy 
z. wytęt~niem całej energji> nie pozwalajmy 
gmąć ntcz~mu, co stanowi nasz kapitał na­
r?dowy, me dajmy umrzeć najbiedniejszej 
SteroCle z głodu, aby przetrwać niebywałe 
klęski, a do przeznaczonej nam przez Bo .. 
ga przyszłości stanąć z jaknajwiększym za­
sobem sił. 

szkolna będzie miała swob"dny prllyjafid do 
Warszawy. 

Szersazew, Kamieni6c Litewski Orla Na-. , , 
rew l Kleszczele. 

. Pod .względem hydrograficznym Puszaza 
Blałowlesk~ zawiera wiele wody, którą do .. 
. starcza WIl~le za pośt'ednictwem Narwi i 
B~gui albo,wien: leży pomiędzy rzekami 
~lalą, Lesną l Narwią, z których d wio 
plerw~ze p~yną od północy ku południowi, 
ostatma zns od południa ku północy. 
. Narewka, odnoga Narwi, wypływa ze 
sro?ka pus~ezy ,z błot~ N}kor, dzieli si~ na 
dW.le ~rawl~ . ro:vne cz~~~i, płynie przy 
W~l Blał~wleZy. l po WYJSClU Z puszczy na 
połnocneJ strollle. o sześ~ wiorst za nią, 
woada do Narwi za mIasteczkiem tegoż 
nazwiska. 

. Narew bierze pocn}:tek z bagien, w 
lasach I?rywatnych z puszczą granicząozycb 
~ą~zy. BI~ Z Bugiem okoł{). Seroch i pod 
rm:emem tylko Narwi wpada do Wisłypod 
tWIerdzą Modl111em. 

. R~eka. Leśna, powiększona wodami 
rzekI ?ll"łej. wp~da do Bugu pod mia­
steczkIem Pratulmem na granicy Króle­
stwa. 

W straży leśn:sliskiej bierze początek 
mała rzeczułka Lesll!l, łąc~ąea się na 
brzeg~ pU8ZC.ZY z Białą; ta ostatnia wy­
chodZI z ~aJątku Opolu, płynie przy Kró· 
low;ymMoscie, wrada do Ileśny, a potem 
z }lIą. ral!em dl Eugu, o 1 i pół mili od 
Brzeseia,Litewąkiego. . ., . 

Wszystki? rzeki i strumienie majl} 
spad .bardzo me~n.aczny, miejscami tworz!} 
błotnIste rozlewy l wyspy trzciną porosłe 
albo rozd~ieI~ją się na tyle odnóg,· ia 
częstokro.c mll',ldzy niemi trudno jest roz­
różnić. główne k~ryto. Grunt w puszczy 
rozmaIty: zarastający wrzosem i samą 

s~sną. je~t piaazczy~ty, ?kOło 1/4. całej po­
w~er.!chm; tam.,gdzl8 SI.«Z sosna z inuemi 
mIeSza drzewami, w głębszych. tylko war­
st~a.cą r.ias.zc.zysty . i, kalpieniaty, w ogól­
nosel zas rowny. W strunie tylko północ .. 
nej, y; s.traży narewskiej, w . uroozysku 

.~or~nska Hr.ad~! gdzie od NarwLciągną 
BI~ w rOlSmfl1tym kierunku długIe i zna­
czne pagórkowate wydatności, poprtedzie­
lane moczi'rami i bagniskami, grunt ba­
gnisty ~ błotn!s~y zaj,n;IUJe 1/12 część puszczy 
a naJWlęk$zą lej częsc. stanowi lekki· uro-
dzajny ozarnoziem i próchnica. • 

Dowodem tego jesbwielka rozmaitość 
w mieRzfminie drzew liściowych,. najpi!;1-
kniejsza >I egeLcja i mnóstwo łąk, bujną. 
trawą pokr}'tycb, z których corocznie zbie­
rają do 10.000 wozów ,siana, gdy drugie 
tyle, zarosłych krzakami, stoi kosą niety­
kanych. . Dlatego w puszczy Białowieskiej 
mogą si~ utrzymać zwierzęta, tak wiele 
potrzebUjące paszy, jak żubry. 

l pra,v polsklei. 
StaB9wi~ko dntbowieńltwa W KrólelIwie. 

Wiadomości archidjecezjalne warszaw­
skie za .miesiąc sierpień· zawierają artykUł 
redakCYjny następującej treści: 

"Z pamiętnym dniem 5 b. m. linja 
potężnych zI!Iagań sir: Nietniec z Rosją 
przesunęła SIę poza Warszawe. Stolica 
Polski, ~ama doświadczona ogniem wojny, 
zyskała Jaką taką możność komunikowania 
s~~ ~ miejscowościami, do!kniętemi pierwej 
n1zh ona, huraganem dZiejowej zawieru-
chy. . . . 
•. Rozbi~~. archidjecezja nasza otrzymu­
Je :takie .swoJ łączmk:. na gruzach wielu 
ŚWiątyń ~ chat ludu wiernego' spJja się na 
nowo. opekla kr.wią br~tnią i obcą. Du­
chOWlenstwo, mImo ofIar nawet z życia 
niektórych swych jednostek, wytrwało ze 
swemi owieczkami na stanowisku i trwać 
będzie do końca, mimo wszelkie przeciw· 
ności losu, dzielić będzie niedolę ludu i 
współpracować z narodem, który żyć chce, 
chociaż walą si~ nań zewsząd nieszczęścia. 
Skołatany wprawdzie nasz organizm spo­
łeczny, ale serce w nim bije żywo~ myśl 
wytężona pracuje. Zywa wiara i nadzieja 
że Bóg miłosierny doda nam sił i hartu do 
wytrwp."nia~ kuyZową drogą cierpień prawa 
dząc ludzkość w jaśniejszą przyszłość. W 
zmienionych wszechświatowych warunkach 
i nam lepiej być winno.. Tymczasem mi­
łośćwzajemna niedl koi i leczy rany, za­
dane nam przez wojnę, do której powsta­
nia nie przyłotyliśn1y rę.ld. Jako jedno­
stkioddzielne słabi, silni . jednak będziemy 

. Trwajmy przedewszystkiem mętnie 
pr;>:y pługu naszej kapłańskiej religijno-mo­
raln~j pracy, podnośmy ludzi na duchu, 
bronmy od zamętu pojęć, gdyby skąd za .. 
gratał. Poza tern idźmy ręka w rękę z tą 
olbrzymią większością narodu, która nie w 
złudnych mrzonkach i krzykliwych fraze­
sach, ale w pracy znojnej, trzeźwej, oby­
watelskiej widzi zadatek lepszej przyszłości 
a za hasło swoje stawia dobro ogółu, naj .. 
większą. sumę korzyści,którą naród może 
osięgnąć. Bierzmy udział w pracy społe­
cznej i oświatowej, przyłóżmy ręki do or­
ganjznjąc~j się pracy nad odbudową wsi 
polskiej. . 

Co do praw, duchowieństwa w pier­
wszym rzędzie dotyczących, wobec zam­
kni~cia dostępu do wszelkich uczelni wyt.­
szych, :wobec organizującego się na nowo 
szk?łmctwa polskiego na całej linji od 
szkołek az do wyzszych zakładów, być mo­
.że, że należałoby pomyśleć o utworzeniu 
jakichś. wyzsżycb kursów teologicznych, ja­
ko. zawIązku przyszłego fakultetu teologi-
,cznegg,. w?gl~gnie akademii duchownej. · . 
Po~noslmy. ten .projekt z nieśmiałością, 
zdając sobIe sprawę z trudności, z proje­
ktem tym związanych. Sprawa ta jednak 
ważna i godna namysłu." 

zzl~m polskIch. 
Z Warszawy. 

Zak.fadnicy z Królestwa Polskiego. 
Do Warszawy przybył kupiec z Poł-

. tawy, który widział się tam z zakładnika­
mi! :w~ięo/111i 'p~zez Rosjan z gub. radom­
skieJ 1 kIeleckieJ. Są to przeważnie żydzi. 
Mieszkają wspólnie w lokalu pod nadzo­
rempolicji. Pozwolono im spacerować w 
ogrod~ie, mieszczącym się przy tym domu. 
Jedyme dwaj zakładnicy z Końskich, w 
gub. radomskiej, pp. Hochberg i Koren­
blum mają prawo wychodzenia na miasto 
dwa ·'BZy dziennie na godzinę. 

.. Wspomniana osoba widziała się tam 
także z :zakładnikami: Nowikiem, Maers­
bergerem i Firszterem. 

Dziennik. 

Postanowiono wydawać dziennik: roz­
porządzeń Kom. Obyw. i Zarządu miej­
skiego. Nowe to wydawnictwo ... podawać 
b~dzie wyłącznie tekst wszelkich decyzji 
bez żadnych komentarzy i objaśnień. 

Zanik .,c,h-aderów". 

W artykule wstępnym, poświęconym 
sprawie chederów, hebrajska "Hacefira'" 
przepowiada im ryehły zanik. 

. "Nie pomogą żadne starania, chedery 
znikną zupełnie. JezeIi losy kraju wogóle 
i jego przyszłość są jeszcze nikomu nie­
wiadome, to lOB cbederów i wychowanie 
żSdów wogóle są już dla każdego jasne i 
rozstrzygnięte. Jakikolwiek będzie los 
krajn w ogólności, chedery znikną zupeł .. 
nie. W Pillistwie, którego wszystkie spra­
wy są należycie uporządkowane, jak mogą 
istnieć instytucie takie, jak chedery, któ­
rych istotą jest nieporządek? .. " 

"Słyszeliśmy, że ched-ery w Warsz~ 
wia jui zaczęły rozumieć grożący im za­
nik i szukają teraz sposobów i środków 
podtrzymania i zapobiegania upadkowi. 
Chedery te wiedzą zapewne, że sposoby, 
dawniej używana z powodzeniem, już prze­
stały istnieć i nie wolno nawet próbowań 
posługiwać się nimi obecnie'". 

Powrót młodzież,. szkolnej. 
(li) Komitet obywatelski mia.sta War­

szawy otrzymał od inspekcji' etapowej IX 
armji niemieokiej zawiadomienie, że mł.odziaż 

Z Pułtuska .. 
Prezydente~ miasta mianowano by· 

łego. r~,daktora I wydawcę "Gazety Pul­
tuskle) , p. Karola Bełczykowskiego. poe 
rządku pilnuje st::aż obywatelska, pod 
komendą naczelmka straży ogll1owej 
ocho!niczej, właśCiciela apteki, p. Sni&' 
gockiego. 
_ .. Opuszcżając Pułtusk, kozacy dopu: .. 
~clh SIę rabunk6w. rozbijając magazyny 
l sklepy. Sekretarzowi p. Mazurowskie­
mu,. kt?ry przed pogromem ukrył się 
w pIwmcy gmachu więziennego zrabo-
wali kozacy 4,000 rb. I 

Rosjanie zostawili na łasce losu pięciu 
rt;mnych s~oich żołnierzy, którymi zao­
plekował SIę magistrat. Obecnie liczba 
rannych Rosjan, pozbieranych z okolic 
~uUu~ka,. wzrosła do 1,500, utrzymuje 
lch rowmeź miasto. 

Ceny produktów spożywczych wzro~ 
sły do mebywałych rozmiarów. funt 
chleba kosztuje 15 kop., cukru 30 kop 
jaj~o 10 ~oP:J funt. masła 65 kop. Wzglę~ 
gro: tarne lest mIęso, którego dosta~ 
"!-ozna po. 20 kop. za funt. Tłómaczy 
SIę !o. b~aklem P~SZYl skutkiem czego 
wloscmme chętnie wyprzedają inwen­
tarz.. 

Z LubO_a 
W Lllblinie zaczęło wychodzić noweJ 

pismo w i~5} ku polskim p. t. IlCswartak'", 
Z PiOtl"koW211 

.. (a) Nacz~Ina komenda armji austrja .. 
ckleJ zreorgarmzowała wojskową admini­
stacJ~ na okupowanych terytorjacb, w ten 
sposob, ~e zcenfralizowała wojskowy za· 
rząd gubernjałny w jednym urzędzie guber­
njalnym w Kielcach. 

Wskutek tego. piotrkowski urząd gu· 
bernjalny wcielony został do obszernego 
aparatu. urzędowego w Kielcach. We 
czwartek zatem wszyscy oficerowie i urzę­
dnicy 'piótrk?wsk~ego zarządu gubernjalne­
go wyjechalI z PlOtrkowa do Kielc. 

W wigilję wyjazdu r-rzedstawiciele 
komendy obwodowej z pułk. von Turma­
nem na czele, żegnali obiadem odjeżdżają~' 
cego gubernatora, von Lustiga i szefa 
sztabu podpulk. Hausnera. Prócz nich z 
oficerów wyjechali dyr. kancelarji kapitan 
!Velthelrn, szef budownictwa kap. Jencic, 
mtendent Materna i major von Peinlich 
następnie z personelu urzędniczego komi= 
sarz cyw~Iny radca Karhezy,· radca sądu 
JaroszeW1<Ą radca skarbowy Biesiadecki 
lekarz dr. Karpiński, . radca Krzyżanowski 
komisarze Wójcik i Garapich. 

Biuro wywiadowcze dla SDraw handlo .. 
wych przy g~bernji, prowadzone przez d-ra 
Smoluchowskiego, pozostawiło w Piotrko­
wie filję swą, którą wcielono do komendy 
obwodowej. 

W sobo.tę po poło w Piotrkowie od .. 
~Y! s~ę ze szpitala w gmachu b. gimnazjum 
zenskiego pogrzeb ofice.ta armji austrja~ 
ckiej,. Władysława I<opacza, profesera gir 
mnazJum ze Lwowa.. 

:t Bełchatowa. 
(a) W tych dniach w Bełchatowie 

wybuchł ~sktttek nieznanej przyczyny w 
zagro~zie !,eofila Ra:ajczyka pożar, który 
straWIł dWIe stodoły. napełnione zbożem. 

W ubiegły piątek piorun uderzył w 
stodoły Staniszewskiego i wzniecił pożar, któ 
ry został jednakże ugaszony przez silną ulewą 

W tymże dniu piorun uderzył w młyn 
Ignacego Dąbki i zrujnował dwa skrzydła 
budynku. 

z CzęsłoÓhow,. 
Rok wojny odczuli dotkliwie obywa .. 

tel~ miast~, kŁórZJ:. utrzymywali się głó­
wme z plelgrzymow:. od roku pozbawieni 
są też źródła dochodów. W wielkim nie­
dostatku znajduje się takie sam klasztor 
jasnogórski, który w braku dochodu, jaki 
płynął z ofiar pobożnych, nie może 
pokryć wydatków, połączonych z u· 
trzymaniem miejsca cudownego. A roz· 
chody są wielkie: dość nadmienić, że sa .. 
ma konserwacja klaszło.śu przenosi sumę 
50,000 koron rocznie, a mimo to klasztor 
utrzymuje kilkuset biednych. Nadto nie 
doko.ńczon? wielu r~zp?czętych robót, mię .. 
dzy mneml prowadZI 511: dalej restaurację 
wnętrza kościoła. Ciężkie chwile przeży­
wa klastor. 

Klasztor jasnogórski liczy w Swem 
gronie 9 ojców, a 4, kleryków. 

Rewidentki sanitarne. 
W całem Zagłębiu Dąbrowskiem ist .. 

nieje organizacja rewidentek sanitarnych, 
których rola jest następująca: W powie­
rzonych sobie dzielnicach rewidentki od .. 
wiedzają mieszkania, przeważnie rodzin ro­
botniczych i wglądają· najszczegółowiej 



_________________________________________________________________ ~~--------~-----.------------~.~ ______ == _______ ~ __ _=._~~_~~~_~~_4_#_. _______ .~ _________ _ 

\V warunki bygjeniczne i nr1ądzęnie mie­
szkania i tycia lokatorów. 

Rewidentki uczą myć dzieci, są obec­
ne przy gotowaniu strawy i dają wska­
zówki t jak hygienicznie uprzątać mi~szka­
nie rozstawiać sprzęty domowe l t. p. 
Działalność rewidentek wykazała już bar­
dzo dobroczynne skutki w żakresie zdro­
wotności. 

Dotychćzas kadry rewidentek sani­
tarnych> istnieją w Sosnowcu, D'ibrowie, 
Będzinie i Olkuszu. 

Na wieś działalność rewidentek jesz­
cze nie jest rozciągnięta, lecz niebawem i 
tam dotrze tego rodzaju opieka sanitarna. 

Tomaszów. 
(1) Miejscowa polska szkoła handlo­

wa która była przez dłuższy czes zam-
. knlętą, została obecnie, dzięki powrotowi 

z Warszawy poważanych tutejszych oby­
wateli, znowu otworzoną. Tymczasem o-
tworzono tylko 4 klasy. . 

By zasilić fundusze celem wspierania 
miejscowych. nędzarzy i ofiar wojny, tutej .. 

. sze d,',a żydowskie towarzystwa "Ostatnia 
posługa" i "Wsparcie dla biednych" wy­
najęli teatr "Odeon" na kilka, na ten cel 
przeznaczonych przedstawień. ó' 

Przed kilkoma dniami otworzóno tu­
taj tydowską szkołę dziecięcą pod nazwą 
.Hafchija" (Odrodzenie) w której wykłada­
ne są języki: p o l s k i, hebrajski i nie­
miecki. 

. Z ŁęczJ'cJ'. 
,(o) Polioyjne godziny ru.chu ulicznego 

w Ł~czyey. przedłnzone .zostały do godz. 
11 wieczorem. 

Użytkowanie wody 2'i rZBki Bzury do 
picia i celów gospodarstwa, rozporządze­
niem naczelnika powiatu zostało zakaza­
nem. 

Wa wsi PBary~ gminy Da1ików spło .. 
nęły dwa ś~ichlerile. napełnione tego­
roczne m zhożem w lloBci .350 torcy. Straty 
znaczne. 

Zdllnqka Wola. 
( I) W ubiegły wtorek odbył się 

tutaj) jednodniowy spis ludności, stojący 
w związku z zaprowadzeniem karty chle­
bowej. 

(a) Raz w tygodniu w nledziel~ w 
Z!iuńsldej Woli biedni miejscowi ótrzymują 
bezpłatne obIady. 

Jak donosi korespondent "Lodzer 
Volksblattu", w lesie pod Zduńską Wolą 
na przejeżdżającego tajnego agenta policji 

dokonano napadu i strzelano, lecz bezsku­
tecznie. Napastnicy zdołali zbiedz.. . 

Rabin ze Zduńskiej Woli zwrÓCIł tnę 
do władz z prośbą, aby dnia 1l b •. mie.EI. 
z okazji świąt żyd9wskich komumkaCJa 
uliczna dozwoloną była wyjątkowo do godz, 
2 po północy. 

z Sieradza. 
(a) W Sieradzu utworzone zo~tało 

Towarzystwo !lin Orchim", które ma na 
celu uddelani; przejezdnym biednym bez· 
płatnych obiadów i noclegów. 

Jedna droga 
Napisała Marja Rodziewiczówna~ 

Była rzeka i ropłynęła do morza. A 
płynęła w bagnach i n.iepr~ebyty~h bo­
rach, aż przyszedł człowIek Jeden l przez 
bagna te i bory uczyni! drogę. 

Nie nazwał drogi, ani drogowskazu 
pozostawił - ile, że droga prosta była i 

jedna. . k'ś . 'd '1' . Ludzie czas Ja l J€'Z Zll mą, wspo-
minali twórcę. błogosławili, ale o nazwa­
niu jej nie myśleli, bo prowadslła 00 jed­
nego celu - do rzeki i morza. 

Aż się znalazł iaki, a zwał się Pj{)tr 
- CG przy tej drodze zbudował zajazd­
i wnet z począdku postawił słup ~ nazwlł 
swego zajazdu. 

Ludzie poczęli drogę wedle napisu 
ns·zywać, a gospodarzowi zajazdu dobrze 
sit=J działo. 

Co ujrzawszy drugi, wzburzył prze­
ciw niemu ludzi: 

Ubliża . twórcy... swojem ImIe­
niem. nazwawszy drogę. Ja uczSni~ w 
imi~ twórey drugi zajazd. 

A że tw6rby było imi~ "Jan" - te~ 
dy ten drugi postawił 11 początku drugi 
słup z takim llapisem: Droga do zajazdu 
»twórey Jana"': dzierżawca Paweł. 

Ludzie zaezęli 8i~ dwoić: jedni nazy­
wali drogę imieniem Piotra. drudzy Pa­
wła tO Janie jakoś mowy nie było)! no i 
powstały swary i nieporozumienia, bo obcy, 
dalei:y myśleli, ze drogI są dwie. 

Ale, że interesy za.jazdów dobre by~ 
ły. znalazł się trzeci, który do imienia 
twórcy J.ma dodał Kalasanty. a. że to był 
jego wlasny patron, więc trzecią ober~ę 
otworzj'r pud firm!li ..,Kalasanty" (o JanIe 
tym pierwszym jakoś mowy nie bylo). 

l1li 

A u początku stały już trzy słupy Z 

napisami. 
Swary l nieporozumienia. . się wz.n:a,.­

gaZy - więc znalazł się czwarty •. ktory 
przy tych słupach postawił domek 1 pyta­
jącym objaśnienia dawał. 

Za to przegrodził drogą belką. D,a 
łańcuchu, i po groszu za swe wskazowkl 
brał. . ł 

Pofem przybyra je~zcze w~ę~eJ s u­
pów z nazwami i wresZCIe właŚCIClel.d?m­
ku wydrukowal mapę dro~i, ~ t~mlklem 
do niej objaśnień, bo spamlętac . nie był~ 
sposobu wszystkIch celów d rag ,I, a ~b~J 
byli pewni. że tam jest dróg kllkauasCle, 
a każda łamana w innym kierunku. . 

Warcholstwo jednakże i zami~s:~Dl.e 
nie ustawały, pomimo mapy i ObJaS~len! 
kłócili się goście zajazdu Piotra z gosCill1 
zajazdu ,Pawłlt, niszczyli slup Kalasantego 
goście zajazdu Bonifacego. 

ZO'oda panowała tylko na jednym 
punkci~ i między gośćmi i między wlaś~i~ 
cielami zajazdow, a mianowicie,~e ~llkt 
nie chciał drogi naprawiać, poza swoJem 
podwórzem. 

Ludzie też błądzili, mylili się, łama­
li wozy, a często kręcili karki nawet, bo 
bagno i chaszcze wdzierały się z powro­
tem na. szlak - ale oto mówił jeden do 
drugiego - a. Indzie'? Ludzie są dla wy­
gody zajazdów, ludzie dużo mogą wytr~y: 
mać, a boją się myśleć, a jeszcze bardZIej 
bOją się powiedzieć, co myślą. 

Gdy błądzili, zrywali siły, z bagna 
dobywając ugrzęzłe wozy, lub na wybo­
jach je łamiąc, klęli w siebie jedni, zaci· 
nali zęby drudzy, a. milczeli wsg~sey, bo 
była między nimi legenda o długlm Jac­
ku, który niegdyś żył. i !yłby ?otychczas, 
gdyby nie był głupi. A głUpI - bo raz 
na ea1y głos krzyknlł1: . 

- Ludzie. droga jest jedna, i pro­
śta i prowadzi nie do żadnych Pawłów i 
Piotrów, lecz do morza. 

Na to jego głupie odezwanie się lu­
dzie nie zwracali wielkiej uwagi. tale za 
to i Piotr, i Pąweł. i Kalasanty. i Boni­
facy zamknęli mu swe drzwi - i opowia" 
dano potem po zajazdacb, że głupi Jaeek 
z głodu i ehłodu zginął marnie. 

Ro; cI. 
Kobieta docentem· teologii. 

Na protestanckim wydziale teologicz* 

nym uniwersytetu w Lipsku została pa 
obronieniu rozprawy, uznaną za licencjat .. : 
kę panna Olga Tagemannówna .~ Libercą 
w Czechach. Jest to pierwszy wypadek, 
że _uniwersytet lipski przyznał ten stopień 
kobiecie; panna Tagemannówna ma się 
obecnie habilitować na tym wydziale teo­
logicznym, jako docent Jest to zresztą 
sensacją tylko dla Europy~ bo w Ameryce 
kobiety są nawet proboszczami kościołów, 
oczywiście protestanckich. . 

Starożytne dzieło lIu:tułd, 

Dziennik medjolański "Serola" do­
wiaduje się/że"przed kiłk~ma dniami wy_ 
kopano w Cyrene wspamały posąg Jo­
wisza, który w niczell1 nie ustępuje co 
do wartości artystycznej wykopanemu 
na tem samem miejscu sławnemu po~ 
sągowi Aleksandra W. 

Recepta dla podszczuwacą 
wojennyCh. 

Amerykański organ "Appeal to:Re8~ 
son" daje Amerykanom następującą ra~ 
dę: "Jeżeli kochacie się w wojnie, to 
wykopcie sobie rów przed waszym ogro­
dem, napełnijcie go do pol~~ Wo~'L 
wejdźcie do niego i pozostancle w rum 
przez 2 do :3 dni bez jedzenia. Zamów­
cie sobie poza tem jakiegoś ohtąkańc8r 
kogoś, co cierpi na pomieszanie zmy., 
słów, dajcie mu kilka rewol~erów .i n;i .. 
trale:zę i każcie mu sfrzelac do SIebIe. 
Będziecie mieli to samo co- na wojnie. 
a oszczędzicie krajowi SPO?O pieniędzy. 

HUIIOR. 
Do_ód. 

On: Wie panl, te gdybym kocha' 
jaką kobietę, to rzuciłbym się nawet Vi QO 

gień dla niejL 
0na: Zatem pan się jeszcze nie k~ 

chałeś-. 
- A zkąd pani wie? 
Ona:· Bo byłbyś pan spalony" 

Drogie ogłoszenia .. 

Pewien chłopek przychodzi do admi-t 
nistracji Gazety i pyta się: . 

- Mój dziaduś umarł. Ile kos%tul~ 
ogłoszenie o jego śmierci? . 

Ekspedjentka: 20 kop. za wiersz dr01 
bny. 

- O _ rety! - rzecze chłopek ~ te 
mi . za drogo, bo mój dziaduś był l men 
i 30 centymetrów wysoki. 

filtr iełki Nowość! •• Po raz pierwszy 
Benefis 

Ił W Srodę, dn. 8-go września 1915 (J g. G-ej wlecz. 
Stefana SZOSLARO'A I 

KC1IlsiaDły1llowaka ł6. 

I Dramat VI 5-ciu aktach Mere2kow­

skii:gO tlomaczJlł R.och Pekmski. 

Bilety wcześnlej do nabycia w 
cukierni RoszkowskiegoJ a w dnień przed­
stawienia w kasie teatru od g. 10 i pól 1'. II 
ArtYŚCI Z~ednnczeni UJr- A. SZnrkowSID. Ceny miejsc od 20 fen. do 2 Mk. 50 fen. 

La------------------~----________ DmDBe ____ m __________ .. ____ mg __________ ma ______________________________ ..... 

mm 

lank ~[~O~Di ~Ia Han~łu i ~rle 
Zbieramy bezpłatnie podpisy na 

Trzeciq 5°10 poiYCzkę cvojennq PaństcoR niemieckiego 
po kursie 99% i przy wniesieniu do państwowej księgi długów po kursie 98,80, 

Na życzenie gotowi jesteśmy, przy odpowiedniej zaliczce na podpisanie 
u nas obligaiy zaliczyć resztę po stopie kasy pożyczki 51/4.%' Dowody obHga~ 
tów u nas podpisanych przyjmujemy do należytego przechowania w skarbach 
naszej centrali w PoznaniJl. 

Łódź, 6 Września 1915 r. 

Bank W~choa~i al~ Han~~ i Prze!lly~u 
filJ a w Lodzl. 

Rutynowana ąuczycielka 
języka i literatury frarićuskiej POszukuje posady w zakładach naukowych 

Udz~ela lekcji prywatnie" 
Certificat et Dip16me. Paris. Certificat. UniversHe de G<:nćve, Patent Petersbur­
skiego Okr. Nauk. Kilkoletnia praktyka w zakładach nauk: męskich i żeńskich. 

Widzewska M 151 m. 5. M. Tomaszewska. 

I-::P- ~-=o!,", ~-$" ;;.IIa:. ...3U... ;;.IIa:=2!iU~~_ ... !.!-=,jII,;;:=:!I!.!a==(!d:'IP-~~~. 
- lo;;;::;:: - ... ~ - ... l==.. ... '!!=.dn'l>Ę-='Ii"...:=dn'~ ::=.dn~-=-n' - -Ą~ ~ ~I 

~~ Otworźyliśmy W Łodzi filję pod firmą I 
I Rank W~[~Od8i 81a Handlu i PnemnłB. filia w billi I 
MU li.. d" I ~ e Ni" Ił 8 ił fil~ W . '1.1.0 2:1, U II ł"asaz-.fw.l.elera g. r.~ 
T;t Zadaniem filji jest uregulowanie ruchu pieniętnego na obszl1f5e g 
~~ Polski po lew~j stron!e Wisły i ułatwienie wzajemnych wypłat między tym 1111 
rwt obszarem a NIemcaml. rł1 
§ Mamy honor podać to do publicznej wiadomości i prosimy Q +:+ 
~IU korzystanie z naszych instytucji w jak najszerszym zakresie. 11 
~ Poznań, 6 Września 1915 fll ł 

l§~~~~:!!~:!!~~!!~~~~9Sł1L 
filII pensja źeńska 

l I I J 
Mikołajewska 83 róg Ewangielickiej. 

Zapisy codziennie między g·tą a 2-gą. Lekcje 6 września. -
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